
-
e:ti Dlllrl 3 zł. Mao Tse-tung w Moskwie 

ORGAN WK iłK POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ -ROK III (VI) SOBOTA 7 STYCZNIA 1950 ROKU Nr G (1288} 

W IEDZA I POKOI 
zatriumfują ·nad ignorancją • I • 

1ł'OJDł\ 
„Miesiąc walki o zakaz broni atomowej" - rozpoczął się we Francji 
'PARYŻ (PAP). - W pierwszyn1 dniu „:\Iiesląca walki o zakaz b roni ato„ 

mowej" odbyła się w Paryżu konferencja informacyina z udziałem YVES 
FARGE'A, księdza BOULUER, członka Biura Politycznego Komitetu Cen
tralnego Francuskiej Partii Ko.nunist ycznej CASA!\OVA i szeregu innych 
(JSObistośd. 

wie tego problemu. Pragniemy 
zmusić rządy, by szanowały inte
rnsy ludu" - ośwfadczyl Farge. 

Zak:i~ bcmby - w wypddku, je3li 
nasza dkc ja uwieńczona zostanie po
wodzeniem -- będzie miał inne jesz
c;e sz-zęś!iw!' skutk i, ydyż uczeni bą 
da mogli swobodnie dziel ić się wyni· 
kam i swych badań. i metopami. Rzą
dy i prasa będą musiały zakończyl'.· 
zimną wojnę i szc:ntaż a tomowy -
ci;.ignął Farge - stwierdzając. że za j 
kaz bomby a tomowej powinien polep 
szyć ~tlllosferę s tosunków międzyna· 

rodowych, co z kolei skłoniłoby 5 
wielkich mocarstw do szukania ukła· 
du, który by był wsti:1>em do paktu 

praanlemy, by kai dy człowiek, 
który będzie groził swialu wojną 
atomową, był uważany za zbrod· 
niarza wojennego. 

Ape lujemy do wszystkich zgro 
marlzeń u~tawodawczych I wszyst 
kich obranych zgromadzeń, by 
clzlałaly w tym kierunku, ażeby 
zal riu mfowal rozsądek. 

Farge w krótkich słowach nakreslił 
pzed· 1gromadzonyrni plan akcji pro· 
pagandowej, przypominając, i ż odby
wa się ona z inicjatywy Krajowej Ra 
dy Bojowników o Wolność i Pokój w 
myśl de.cyzji, powziętych w paźd1\r r· 
niku ub. roku w Ivry pod Pan· iem I 

oraz za apiobatą odbytego w RzyUlle 
Kongr esu $wiatowego. 

,,Naszym celem fest postawie· 
nie deputowanych i radnych 
w szystkiclt zgromadzeń w sytua
cji. w której brdą oni musieli pu 
hlicznie wypowiedzieć się w spra 

Czego wymaga rozsądek? 
- by ustał wyścig zbrojeń, kló 

ry pogrąża narody w ni:d:iy i nisz 
czy wszelką nadzieję na dobro· 

P rzewodnic:rney Centralnego Rz:idu Chińsk iej R e1rnbliki fa1do11·ej - tow-. 
Mao Tse-tun~ - przyby ł do )lo~kwyna uroczystość 70 ro~znicy u rodz~n 
Towarzvsza Sta lina . - :\Tao T~C'-tung prowadzi 11 :\Io,Jnne rolrnwama 
w spra ~de zacieśnienia w~tJólp r~.C) g·o,.;podarczej Chin Ludowych ze Zwią r. 

k icm n a, !eckim 

Francuska Kori.federacja Pracy 
piętnuje prowokacje wo~ec Polski pokoju. ' 

F"rdinand V igne wyjaśnił, że pr'.l· 
wadzona na terenie Francji kampania 
w s prawie zakazu broni a tomowe j 
ma stanowić s zeroko zakrojoną ak.::j :~ 

luclow-\, skierowaną pod adresem 
wszystkich ciał ustawodawczvch 1 

wszyst"ich ciul samorządowych. 

b y t, . 
- by ustała stra szliwa groźba 

bombardowaii atomowych , 
- by ustały wojny interwen

cyjne, p1owadzone p rzeciw naro· 
dom, 

„ ......... ~······•••&••·······„ ..... „ ........ „„.„„ ••••••......•.. 

Życzenia noworoczne dla TPPR 
· od Tow. Przyjaźni Chińsko-Radzieckiej 

PARYŻ (PAP) - Generalna Kon 
:reueracja P r acy opublikowała nastę
pujący komunfkat: 

„Biuro Konfederalne CGT "·~ · 

Pakistan uznaje 

Chiny Ludowe 
LONDYN. (PAP). Jak donos'lą 

z Karachi, rząd Pakistanu uzna! 
Centraln~· Rząd Chińskiej Repu· 
bliki Ludowej. 

Dymisja rządu 

ateńskiego 
LONDYN. (PAP). Agencja Reu

łe-ra donosi z Aten, iż rzącl grecki 
~ pnmierem Diomedesem na cze
le podał się do dymisji. Jednocze· 
śnie podał się do dyl!lisji dowódca 
naczelny armii greckiej gen. Pa
pagos. KuI=sy dymisji n' e są chwi
lowo jeszcze znane. 

rai.a swoje oburzenie wobec pro
wokarji w s to51mku do Pols ki , któ 
rych wyrazent był zamach na Am 
basadf RP w Paryżu. 

Biuro Kon federalne wzywa 
w~zystkie org·ani:mcje związkowe 
do energicznego protes tu przedw
ko niedopu~zczalnej po;.; tan ie r z11 -
du francu<;kiego "obec demokra· 
tycrnej Pol~ki". 

D .\LSZE PROTE STY PRZECIWKO 
WYSIEDLAN"IO:\f POLAKóW 

Z FIUXCJI 

PARYŻ (PAP) - W dai!<zym cią
g'U napływają liczne protest y od <le
mokratycznych orirnnizacji wychorl ;i,. 
~twa polskiego w e Francji prze:ciwko 
wy~iedleniom polskich działaczy s po
łecznych I nauczycieli. 

Protesty te podkreMają , że k rzy w 
dzące zarząrlzmia rządu frnncuskic 
t!O nie zdolają o~łabić prz) jafoi poi
"ko-francn~kiej oraz że rodzice pol><cy 
v:e F rancji nig-dy nie pozwol'._t, żeby 
dzieci ich h)•ly pozbawione nauki k
zyka ojczystego. 

Odezwa Bojowników 
o Wolność i Pokój 

1' RY~ ff',\PJ. - \V 7Wiazku z T()7.• 

porz~c1em „Miesiąca walki o zak:•Z 
brnni atomowej" Bojownicy o \ Vol · 
ność i Pokój opuhlikowali naslępujr1-
q• komm1lk.at, pod który m widnieją 
podpby najwy bitnie jszych postępo

wvch przedstawicieli fran cuskiego :i;y 
cia 1-ultur alnego, ndukowego i poli· 
tyc1nego: 

„W Imię ludzkości i prawa do 
życia pragniemy, b y nasz p arld· 
m ent wypowied7.ial s i za W) i<'· 
ciem spod prawa. bomhy atom•>· 
w c j, 

pragnie my, by Narody Zjedno
czone nakazały natychmias towe 
zniszc.zeni e zapasów bomby ato
mowe j. 

- b v ustały r e pre s j e prze. 
ciw zwolennikom pokoju, 

- b y ustala wojna nerwów. 
Dziś, z jednoczeni w tej w alce 

o zakaz bomby a tomowe j i broni 
masowe go niszczenia, w iemy , lż 
zwycii:stwo to będzie pierwstą 
oznaką. przywrócenia zaufania 
międzynarodowego. k tóre stano
wi niezawodną drogę do rozb ro
jen ia i polrnju. 

\\'ra i z Pa ·feurem slwierd1a
m y: „\\'icdzc1 i p okój Zc\lrlumiuią 
nad ignorancją i wojną", 

Vv .\RS.C:A \\'A (PAP). - \V odpowiedzi n:i przesłane noworoczne życze
nia Tuvrarzystwo P rzy jaźni Polsko·R;;dz.ieckiej otrzymało następującą de· 
peszq: 

Towarzystwo Przy jaźni Polsko-Radzieckie} 
W ar sz a wa 

Serdecznie dziękujemy za \Al asze po7drowienia. Pozdrawiamy 'Was 
z Nowvm Rokiem i życ7ymy ci«lszych sukcesów w dziele pogł~b_ienia 
przyjaźni ze Związkiem Radzizckim i we wspólnej walce o poko; n a 
całym świecie. 

Prezes Towar1yslwa Prz1 jaźni Chińsko-Radrleckiej 
(- ) LIU-SZA O· TSJ 

Sekretarz generaln y 
(- } CZJEN-CZUN·J Ul 

Ty.lko bezlitosna walka 
przeciff'ko podżeq.aczon1 wojennq1U 

może uratować ludzkość od nowych be zgra n i c.z ny c h cierpień 

Naoczny świadek o stosowaniu przez Japończyków broni bakter~logicznej 
choroby zakaźnej. Wkrótce po tym 
w ybucbb. prawdziwa epidemia. 

Konterentia l~railów rul~n iwiu~owe10 w lon~Jnie 

WIEDEŃ (PAP) - W d7.ienniku 
„Der Abenct•· uk:iz, 1ł się lis t wybi
tn ego lf'kan ·a wicó.eńskieg11 Ren l;a, 
któ1·y przez długi czas przebywał w 
Chinach w charakterze lekarza 
UNRRA i r ;:e>rv·onei:ro Krzv.ża. Ken t 
l•yl n aocznym świadkiem stosowa· 
nia przez Japończyków broni ba J;;te 
riologicznej w ich w a lce pl'Zedwko 
na r odowi chlńsl{iemu. 

Dżuma 
w wacie i w ryżu 
ByłC"m "·ówczas - pi;;ze dr. Ken t 

- kierownikiem Czerwonego K1·1.:v 
ża w prowincji. w której leży mia:i1o 
Czende. W cz.i.sie sekcji zwłok 
~lwlenfailiśmy, źe przycz:vną śmierci 
była DŻUM.\. W niedługim cz:lsi<' 
11c>tem wybuchł pom.)r na s'lcn1ry. 

nie napiętnowały ta·.;: urut<.tlr ego 
pogwałcenia mi·~<lzyn:ttodo\\C~i1) pra 
wa. Jest przeto rzeczą tym c.omo-
5lejs;q - st\"ierdra dr. Kent ie 
nieda wny pro<'CS w Clt:i.baroV1-sJrn 
zd„ma<;kował w inowa.jc•hv tych 

zbrodni pot wi 'l:d.~ił słuszność 

moich wniosków. Zbrodniarzy oc.-ze
kuje obecnie zasłuia ·1a ka ra. 

Prasa radziecka o żółtej „Międzynarodówce Związkowej" 
MOSKWA (PAP). - Dziennik 

,,TRUD", analizując wyniki odbvt.e.i 
w Londynie konferencji „ Nowej 
~tiędzynarodówki Związl•owej" -
.charakteryzuje jej uczestników j a.ko 
zbiorowisko zdrajców ruchu związ
kowego. 

W ciągu wielu miesięcy - pisze 
autor artykułu - prawicowo - so
c jalisty=e sługusy m ó'nopoli ame
rykańskich kleciły tę rozbijacką or
ganiz.ację. P 1en\·s.zym 1Jez~pornym 

re-zultatem konicrencji londyn kiej 
było całkowite zdemaskowanie się 
jej orgamizatorów - reakcyjnyr-h 
przywódców amer~·kańskich i an
giel kich związków zawodowych, 
którzy wystąpili w :roli agentów :r7.ą 
d ów dm perialistycznych. a przede 
w~?.ystkim monopoli:::t.,·cz.nych 
kól rządzących Stanów ZjednoC7..o
!lYch . 

·K onferen cja raz jeFzcze dowiodła, 
że tzw. ..Nowa 114iędzynarodówk'd 
Związ!kowa·' pomyśłaitla jest jako 
pomocniczy organ monopoli amery
kańskich, usiłujących uratować ka
pitalizm drogą os?<ukiwania robotni
ków, dalszego ograbiania na rodów. 
drogą przygotowań wojennych. 

Z ti·ybuny kon.ferencji 1ond.' i'l
skiej - podkreśla autor - plynąl 
potok oszczerstw przeciwko Związ
kowi Radzieckiemu, krajom demo
kracji ludowej i nowym d e mokra
t~·cznym Ch lnom Nie należało ocze
kiwać n iczego innego, jeśli w kon
ferencji biorą udział osławieni 
zdrajcy r uchu związko\•1tego. 

W d aL"zym ciągu art:vkulu „Trud" 
:!:twiE'rdza, że n ie bacząc na ścisłą 

Komunikat 
W~'d'l!ial Propagandy Kultury i 

Oświaty KŁ PZPR . zawiadamia, ie 
konferencja teoretyczna na t~mat 
„ Nauka. marksizmu - leninizmu o 
państwie" wYmaczona na clzień 6.I. 
1950 r. o godz. 10, zostaje PRZEŁO
ŻONA NA DZIEŃ 15.L 1950 r. go
d:.oina 10. 

Po.rzą.dek dzienny- konferencji 
oraz mie jsce konfe rencji pozostaje 
bez zmian. 

Wszyscy zaproszeni towar zysze 
obowiązani są do punktua lnego 
:przybycia. w w ymaczonym nowym 
ierminie, 

KO:.\llTET ŁÓDZKI 
Polside j Zje dnoczonej 

Panii R obotniczej, 

kontrolę zapro.::zonych n a konferen
cję poszczególnych przywódców 
związkowych z posiadlo~ci kolonia l
nych imper.ium br~'tyjsk'.ego - prze 
mów'enia ich zabrzmiały jak akt 
oskarżenia przeciwko imperlałistJm 
anglo - amerykai1skim i ich agen
turom w zw:ązkach zawoduwycri. 

T e głosy 0"2Ukan ych przedstawi 
ciel i krajów kolon ialnych - pod
kreśla „Trud" - wywołały wście 
kłość angiebkich b iu rokratów zw.i,1z 
kowych. .Jeden z nich - Koppock 
wygłosił his tery czne przem ówienie, 
w którvm 7.ażad~ł zaprzestania kr~'
tyki b~ytyjskiej polityki kolonial
n ej. 

„T rud" stwierdza następnie, że 
rozbijackiej „Międzynarodówce" fru 
dno będzie wmówić robotnikom, 7.e 
organizacja ta broni ich interesów . 

Deakinow:e i G reeno>\-ie - kon
kluduje ,.T rud" - usiłując pod
n:eść akcje S\\·ego .. przcdsięb:or
stwa", pośp!e~znie zakomun·ikowali. 
że nowa ,.Międzynarodówka" rozpo
rządza już poważną sumą dolarów i 
funtów s zterlingów. W organizacj i 
tej zni1jdą się oczywi śc;e dolary i 
funt.v i zy~kowne Iunkcje w adm·
nistracji planu Mar halla. - nie b i;
rlzie w n iej ty lko jednego: zaufania 
i popar cia ze s trony międzynaroclo 

'"·ej klasy robot niczej. 

"Charytatywna" akcja 
japońskiego 
pościgowca 

D r. l<ent opo\\·iada. że pew.wgo 
grudniowego poranka w roku 1941 
zauwa2'yl pościg11wice japoński, kt..\ 
ry krą7.yl nad niebronionym mia 
s tem Czencl e. ośrodkiem handlu ry
żem w Chinach ~rndkov.-ych. Z nif.
znacznej wysokok i sarnolot zrzur:il 
małe p akieciki w aty i ziarnka rvżu. 
Początkowo n ikt tde zwrócił na tu 
.<zczególnei uwa.~i. .Jrdnakż~ po pe
wnym cza"ie kilku niieszkaiił'i1w 
!Tliasta zmnlo na sku tek ci ('.:i;kiej 

Do«złiśmy do wniosku. że m'ędzy 
szerzeniem się epidemii a japot't
skim nnlotem powietrznym i.stn ieje 
jakis związek. Nie można było zna
leźć innego wyUumnczenia epide
miologicznego. Wyszło na jaw, że .Ja 
J>ończycy umieś~li zarażone dżumą 
P<hły w pakicd kach wat~'. P od mi· 
kr os kopem zauwaźvłiśm~· również 
1arazk i cl immy n a zr zuconych z sa
molotu z iar nk.tch ryi•i. 

Wyniki zobowiązań podi.ętych ~la uczczenia 

70 rocznicv urodzin toworzvszo Stalina 

Dzięki nie7.\Ytocznem•1 z<.1slosowa
n in odoowiedriich środków walki z 
epid<:mią - wprow:1dzeniu kwar an 
tann.v 1 niszczeniu szczurów - zdo
łaliśmy - pisze dalej dr. Ke11t -
zapobiec szerzeniu się epidemii i u
ratowac czę~ć chor.1ch. ,Jednakże 
całkowicie tlikwidownć epidemię 
zdołaliśmy dopiero po dwóch latach, 
.gdy w cLa~ie wnlk miasto zo~t<lło 
spalone. 

PRACE .JUNAKOW ,.SP" odbudowie i budowie licznych świet PRODU K CJE WARTpSCI Proces WARSZAWA (PAP). - Komenda lic i boi;:k sportowych. 28 l\ULIONóW ZŁ. DAŁA Il t:TA 
Główna „SP" podsumowała wyn1ki 
prac. w y konywanych przez mło- SZTANDAR PRZECHODNI 
dzież w ramach podjętych zobow . ą- ZAKL ADOW PRZE~I. K I ELCE (PAP). - Załoga huty 

„OSTROWIEC" w Chabarowsku · 
zdemaskował 

zbrodniarzy zań dla uczczenia 70 rocznicy Ll''O- l\IETALOWEGO IM. STALINA „Ostrowiec" \\'ypclniła z nadwyżką 
dz in Ge neralissimu,a Sta lina. POZNAŃ (PAP). - W Zakładach podjęte zobow ~zania na cześć Józe-

Junacy 51 brygady w ydoby li p o- Przemysłu MetalO\\'ego im. Jó3efa fa Stalina. dając produkcję wartości 
nad plan 132 tys. ton węgla. Stal!na w Poznaniu odbyła s:ę uro- 28 m ilionów zł. Robotnicy nie po- nie zawiadomił odpowi~llt•ie \:ładze 

Dr. Kent •podkreśla, że . niel wlocz-

w woje wództwie wroc ławski'TI i czy~tość wręczenia zwycięskiemu przestali na o:; iągniętych sukcesach. w Chinach i w Anglii ,, ~.trini·~yń-
d · k' · b d 1. 1 1 odd z i ałowi pucharu i szta nrlaru p rze W dal:;zym c ii1gu rozwija ja w:;pó!- -k· I- t , „. , . ,, , . '. „ 

g ans :m .iunacy wy u owa 1 om o chodniego, zdob.vte!rn w IV etan·e za\\"odn '.ctwo i rac.ionali zator3l\\O.I~ ich a . ach Japon _,~kr,\ . .. fer,n iii· -
20 km nowych linii e lektryczn ych i ~ ,.. 

wopółz•awodni<:t>\·a m i<;dzy(abrycz- 1 Obecnie d o współzawodnictwa IJra- że ku nic7.miernemu , „~o ·l ll-'.iwienitt radiofonicznych, pomagając przy za 
kładan iu radiowęzłów we \niach. nego. cy przystąpiła ca ła załoga. huty. nikt n ;e zwrócił na to uwa gi. R t :idy 

Junacy z po:<:zczególnych wc je
wództw napra wili drogi g minne o 
łączne.I <lługo.~ci 50 km, pomagali 
przy odbudowie 6 mostów oraz ~·rzy 

Półmilionowy nakład 

dziel Stalina 
w języku słowackim 

PRAGA. (PAP). J a k donosi a.gen 
<'ja CTK, Komitet Centra lny Ko
munis t :rcmcj P a rCi Słowacj i po· 
stano\•:ił wydać d z ie la S t a l ina w 
jęz~·ku słowack' m. P ierwszy tom 
dzieł S talina ukazał s;ę już w n a· 
kładz:e 500 tys. egzempla r zy. 

Czołowi działacze polskiej służby zdrowia 
z wizytą w bratnim Związku Radzieckim 

Na oficja lne zapro~zenie mini~tra I Związku Rad;· ldm. ;.\ie można )'O· I współpracy z radziecką służb,! l.dro

zdro" .ia '.lSUR, l'rof. dr E. S M llL~O- równ~·wać t.ej wizyt~· z podobny111i r1a I wia, stworzenie odpowiednich ww1.m 

W.\ , udała się do ::lt oskwy " <!u iu I 11ozór o<lwicdz' nami w1<tórym1rnl·.vic11: ków wymiany pracowników nau10-

stycznia 1950 delegarja przed;t :l\\ i- innym iffaju, gą to bowiem jakb·I' rd- wych, studentów, a także mater;aló">' 

cieli l\lini~tero<twa Zdrow ia , pol;k:ej wiedziny w nowej epoce. u~1ega(:i naukowych. urządzeń j zasobów, za

na't1 ki lekar~kiej i służby zdrowia. · przyjeżdżają do kraj u socjali z:11u, h) pewnienie pol;;kiej ·służbie zdro11'ia 
Stoj<)C'Y na czele <lelegacji \1 " e:n1- poznać zasadn in:o różne cechy ~t u ż. trwalej i s~·stematycznej ,Jomocy, 

nistcr dr .JE HZY SZTACJl l:LSK I by zd ro;da w pafo:t" ie, gdzb lt:d której Związek Radziecki tak efok
O~\Yiadcz~· l, że " yjazd t en ma <:Hze- spokojnie i od dawna zbiera .rn oce tywnie już nnm udziela w i.rnvch 
gólnie duże znaczenie, g dyi je~t to s wego z" yd{'~b; a. I dziedzinach. ' 
pieni sza "iz) ta czoło" ych dz ia łacz~ j Xadzwyczaj ważn~·m zadaniem cle- Pobyt delel?'acji w Zwiazku ll:...rl::'iec 
.naszej słu:iby zdr owia w bratnim legacji b~dzic nawiązanie Lliższej kim uot1 wa około 2 tygodnL 

W konkluzj.i dr. Kent stwierdza: 
„Wsz:rscy priyjaciele pokoju powin 
ni jedn a k uświadomić sobie, że woj
n a bakteriologiczna możliwa jest 
rówfl ież w przyszło~r1. J edynie bez 

litosna wałka prz1•ciwk o J>Odżega

czom w ojenny m może ura~owae 

ludzkość od nowych bezgranicznych 
< ier1>ień". 

Olbrzymie 
perspekty wy roz wojowe 
Chin Ludowych 
PEKI:\ - \\" związku z otwarci.e:ll 

r uclm kolejowego na odcinku Pek:n 
- K a nton, agencja Sinhua p .>:lsJe, 

że ~ukcesy kolejnictwa chifo;kiego 
poz\rnlają przypuszczać, ii przemy:;,ł 

i rolnictwo Chin L udowych r oi:wija.! 
się będzie w niezw) kle szybkim tent· 
pie. Rany zadane wojną będą zale

rzone w ciągu 3 do 5 lat. Rolnictwo 
i przemy-;ł dźwign:i. się w ciągu 7 do 
10 lat n a olbr zymie ")'Żyny. 

· Realizacja 

stalinowskiego planu 
przeobrażenia przyrody w ZSRR 

:\IOSK\J,' A. Stalinowski plan 
przeobrażenia przyrody w ZSRR 
przewiduje rozszerzenie w roku .1~~50 

,sieci stacji naukowo-badawczych, któ 
re kierować będą pracami przy G3• 
cl zeniu leśnych pasów ochr onnych 
oraz przy budowie rezerwatów wod· 
nrch. 

W stepowych rejonach radzieckiego 
kraju powstanie 111 nowych stacjL 
Większość z nich dysponuje już obec · 
nie specjalnymi traktorami, kulty
watorami i masz:ynami, usprawnia
jącymi pracę przy sadzeniu pasów 
ochronnych. 

W roku 1949. p rzy p omocy tego ro
d za ju stacji, kołchozy stepowych re
jonów ZSRR zasadziły leśne pasy o
chronne na przestrzeni 500.000 ha i 
zbudowały dziesiątki tysięcy rezer
watów wodnych i stawów~ 



Str.~ 

Id 1czne wzmocnienie Partii 
to pod 11~esie11ie świadon1ości 111as (Jracującycl1 

Wkraczamy w okres rcnliza· 
cji planu 6-letniego, Obok 

~\·ielkich wysiłków produkcyjnych, 
mwestycyjnych i fi•rnnsowvch. re 
alizac.ia planu 6-letnicgo wymagn 
również od nas 'nmożruiu itlcolo 
gicznej wall<i o podnk•ienie świa
<lomośri hla);y robotnic7.rj i mas lu 
donryrh. 

Podnosić poziom ideologiczn;r 
robotnika, chłopa i pracującego 
inteligenta, doprowadzić do ich 
św:adomości przycz:n1y trudności 
i przeszkód, na które napotykamy 
w pochodzie do socjalizmu oraz 
drogi ich przezwyciężenia - zna 
czy w praktyce nic t:vlko zmnicj
~zać te trudnof;cl, alp rólrnit'ż po
mnażać i uaktywniać nowe siły 
świata pracy do walki o socja
lizm. 

wy&iłku organizacyjnego, ale też chłopi i pracownicy umysłowi) o· trudności na drod1.c do socjalizmu. 
ułatwi ona znaczrlie wielu towa- raz na konieczność przestrzegania Akcja szkoleniowa, ogromna 
rzyH'lom l>raeę szkoleniową,· Drogą stażu partyjnego słuchaczy (wyma praca Partii skierowana ku pod· 
korespondencji, ntrzymają słucha gany jest trzyletni staż dla town niesieniu poziomu świadomości jej 
rże tego Irnrsu nirzbędne materia rz:vszy, kształcąr:vch się na in- członków, całej klasy robotniczej 
ły <;zkoleniowc.', konsultacje, oce· struktorów KP, KM, KD i dwu· i mas ludowych w Polsce, jest jeJ 
n~· itrł. Program szkolenia ko- letni - dla towarzyszy, kształcą nym z przejawów trPski Partii o 
respondcncyjnt>go obliczony .iest c~·ch si'< na sekretarzy pods4nwo· inteleldualny i morah1Y 11oziom 
na trzy lata; wych i gminnych organizacji l'ar jej czloulm, o jego przoduJqq 
6 - t>Olcca włączenie wykła- tyjnych). I rolę w spoleczcń!<twie, o ,jego 1~Q-

dowców, lpropagandystów i Cały. ten szerok~ wa.chlarz. wi· towość i zdolność do poświęceń ,v 
Jrnnsultantów do sieci samokszbł w~·ch form organ1zacnnych i •10· 1 imię dobra całego ludu pracujtlre 
renia, h;r w ten ·11osób umożliwić wych instytucji szkolenia pat'! ri· go · 
Sa · k d k 1 · · d · nego zrodzony na '!,runcic :1-::h" :tł • · , . · k' „ 

lnf'J a rze sz o eniowe1 po nie III Pl KC . B-. 
0 

. . . _ Nie ma na sw1ec1e ta 1ch partu, 
i;;ienie jej teoretycznego poziomu; . enum •1 • iura . rg.m1za ..• oprócz partii komunistycznych i 

'Z l k t . cy1nego, prowadzi do hkw1dnc11 b t · h kt' b ·1 k "ł 
- po eca wy orzys ame ra· · k' dl" h t k łk. ro o mcz:vc , ore y z a ą s1 •l· 
d . 1 • sz o nvyc rcsz e gomu .o· f' - .• . k 1 . 1 aa ce enl opracowawa c;1•· · d . . 1 . · o 1arnosc1ą 1 onse nvencJą wa czy 

kl I .. 1. h • wszczyzny na o cmku szko emo- ł d . . . - . d ; :. 
(t auc ~'CJI ral 10w~1c , .zawiera- wym: do przezwyciężenia dotych y o . po mes1e?re sw1a. o~i;io•:< 1. 

jących konsultacje dla wykładow czasowej żywiołowości w samej pra .człowieka pr~c.h o. podm~,~en1c 
ców i propagandystów; k 1 . . d b 3cgo akt:vwnosc1 polityczneJ 1 <;po 

cy sz o emoweJ, w o orze wv- 1, · 'kt" b tł · 
S - zobowiązuJ'e wydawnic· kl d - • ł h d. • cc:.ncJ, ore y wszys ue swo-

a owcow i s uc aczv; prowa z1 · d. · · • • 1• • • 
two „l\siążka i Wiedza" do d d . . . . · . d 1 3e na z1eJe l na1szczv me1szc swo 

zorganizowania Biblioteki Szkole t po lll~l~nia pon.omuh:?. co o· je cele wyzwolei1c~c budowah• 
nia Partyjnego oraz prasę partyj f: cznego · • n r partyJnyc ' przez ~·łaśn;e na jego świadonrnści ; k-

z~wsze niz dotychczas przenos"Le- t ·wności moralności. ' 
ną - do systematycznego naswie me na nasz grunt bogatych do- Y 

I wreszcie Biuro Organizacyjne nie szkoleniowej; prowadzi cło or-

Nr 6 

Istnieje u nas w Parlii, wśród 
pewnej części towarzyszy prakty 
ków i działaczy gospodarczych nie 
docenianie roli wychowania ideo· 
logicznego w pracy powszedniej 
Życie uczy nas jednak, że :m bar
dziej ideologicznre uodporniony 
jest członek Partii na nacisk pra· 
wiicowych, nacjonalistycznych, 
socjal - demokratycznych, tiitow· 
skich, klerykalnych i innych wro 
gich poglądów i teorii - tym la· 
twiej pokonuje on rozmaite wa
hania wewnętrzne, z tym więk
szym uporem i zapałem potrafi 
on sam walczyć o zadania Partii 
i mobilizować innych do tej wal
kL. Wzmocnienie kośćca ideolo· 
gicznego członków Partii, to dro
ga do podnlie'1enia świadomości 

thlnia zagadnień szkoleniowych. _świadczeń radzieckich w dziedzi·1 Jerzy Nawrot 

poleca wszystloim towarzyszom, ganicznego zespolenia pracy szko E k t '' k 
wszystkim szkołom i kursom, by le~iowe~ z ogó}ną_pr~cą P3:rtyjną,,·,, ~por ryzy~ U z 
w pracy szkoleniowej oparły się o ktorą k1erowac w1nm tak 3ak ca-

pomoc konsultacyjną powstającej łością o~ganizacji,_pi~rws~ selu~t~ n1·e uratu1·e gospodarki· amerykańsk1·e1· 
USA 

w kraju sieci Gabinetów Partyj- i•ze konutctów woJeWodzłuch, m1eJ · 
nych. skich, dzielnicowych, powiato- Prasa radziecka zamieszcza dane, stów, Organ finansjery ant.'rykań- 8ci Stanów Zjednoczonych i Europy 

Biuro Organizacyjne KC zwraca "'''eh, gminnych i zaklaclow:n:-h; bWiadcząee 0 stałym pogarsza:tiu się skiej „Wall Street Journal" pisze z Zachodniej jest wyścig zbrojeń. 
jednocześnie uwagę na konieczność prowadzi wresr,cic szeroką mas~· sytuacji go~podarczej krajów kapita- bezgranicznym cynizmem: „Murarz, Kapitalizm sam dowiódł, źe :,ka· 
wzmocnienia trzonu proletariac- członków Partii do zrozumienia listycznych i o pogłębiającej si~ pau- który widzi st-0jących u bram przed- zany jest na zagładę. Szczególnie wy
kiego w szkołach woJ"ewódzkich I douio-.łeJ~ roli, J"aką broń idrolo- pcryzaeji mas prncujących t~·cn krn- siębiorstwa budowlanego dwóch bez·. 

· · robotnych, oczekujących na jego raziście wystąpiło to na jaw w okre--
(dwie trzecie słuchac.zy stanowić giczna odgrywa w naszej walce JOW. . miejsce, będzie l..łaść więeej cegieł, sic ostatnich dziesięcioleci. Podczas 
winni· robotnicy, 1'edn<> trzecia. :- o SOCJ·atizm 1· w pokonywan1'u Poważny kryzys go~podarczy · · I · „ nie żądając przy tym ani specJa neJ gdy w ciągu minionych 20 lat Zwią-

pisze na łamach „Prawdy" B. Leon- h · d d k · ł " A 

szerokich, bezpartyjnych mas -0· 11 ,,. l/1J;s·cz~ z 'ljt n n tiew _ nadciąga nieuchronnie, ogar- zac ęty, am 0 at owei Pacy · zek Radziecki zwiększył 9-krotnie 
płaszczący się przed monopolistami . . .. 

gółu pracujących. ,,..,,j '(,., ~j ~~ niając cały śwfat kapitalistyczny. przywódcy AFL ,uspokajają" robo~ poziom S\\'eJ produkc~1 przemysłowej, 
W październiku 1949 poziom produk- nikÓ\'\' przepowiea'nią, że w roku 1950 produkcja krajów l<apitalistycznych 
cji przemysłowej w Stanach Zjedno- bezrobocie w Stanach Zjednoczonyeh I Zachodniej Europy utrzymywała się 
czonych był o 22 proc. niższy, i:iż. w wzrośnie o drobnostkę - zaled,Yie mniej więcej na poziomie 1929 roku. 

Stąd ten niezmordowany w~·- •sukcesy 
siłek, który Partia nasza brygadv Bogatienk owa 

przejawia w dziedzinie rozszene „Izwiestia" zamicścily informacje 
nia i podnoszenia poziomu szkole 0 sukcesach produkcyjnych b~ygady 
nia partyjnego. Stąd również owa Bogatienkowa, sztancownika oddz!alu 
ciągła troska Partii o udoskona1e kowalskiego Moskiews!\iej Fabryki 

ba robotników, sto5ujących l:lZyhko
ściowe metody pracy, wzrosła w cią
gu roku przeszło pięciokrotnie. 

Ponad 1200 robotników fabry1d wy 
konało ze znaczną nad'\\~·żką normy 
pięcinletnie. 

paździerpiku 1948 roku. SytuacJa m- .1 nych krajów kapitalistycznych prz~d- o 1 milion o<;o '· „Eksport" kryzy,;u ze Stanów Zje~ 
stawia się jegzcze gorzej. Łączna hcz świadczące o kryzysie zjawiska, noczonych do Europy nie jest w sta
ba bezrobotnych w świecie kapitali- zwłaszcza - kurczenie się produk- nie uratować gospodarki amerykań· 
stycznym ,vynosi już przeszło 40 mi- cji i masowe bezrobocie - wystę,pu- skiej. Analizując ostatnie rozkazy 
lionów osób. ją we wszystkich krajach świata ka- Harrimana ; Hoffmana, dotyczące nie form organizacyjnych tego Samochodów im. Stalina. 

szkolenia. We współzawodnictwie socjalistycz 
Ostatnie, styczniowe uchwały nym ku czci 70-lecia urodzin towarzy

Biura Organizacyjnego KC PZPT\ sza Stalina - pisz1} „Izwiestia." -
brygada Bogatienkowa osiągnęła. no

wnoszą w tej dziedzinie następu· we sukcesy produkcyjne. 14 grudr.ia, 

Robotnicy StalingT:Jdu zobowiązuj(). 
1ię dać w rb. prorlukcję o 25 9rocem: 
wyższą niż '•N roku ubiegłym. Piial.stvcznego. Plan Marshalla ile- „zjednoczeniu" gospodarki krajó\\' 

Statust"ka powojenna świadczy, , d k ~mar:shallizowan\.'ch, jedna 7. norwc-, ' d zorganizuje i rujnuje go~po ar ·ę eu-
W kopalniach i hutach 

ZSRR 
źe zarówno w Stanach Zje noezo- b' b b · skich g·azet burżuazyJ'nY. eh stwier-F „ ropejską. Nie tylko 1cz ezro oc1.i 
nych, jak w Anglii i we 'ranc.11 :1- chłoszcze masy pracujące krajów ka- dz iła, że kroki to „ule pomogą do u-

jące nowe momenty: pracując przy wykańczaniu półosi 
j Biuro Organizacyjne wysu- (w dyferencjale), bryg-ada ustalila 

dział mas pracujących w dochodzie d · niknięcia wszystkich faz i wszystkich 
Z Z ł b. D · J • d „ d · d pitalistycznych: spę za im sen z po-ag ę 1a omec nego onoszą, 1z narodowyn1 stale spa a, przy Je no- · ur skutków wielkiego kr-z•.·su go..;podar-
kr• k wiek obniżanie stopy życiowej. n e- • _, 

w otce po wykonaniu planu roczne- czesnym zwiększaniu się udzi?.tu ·a- czego" w żadnym kraJ·u, w tej licz-
. d · c t' k · dhig danych instytutu statystyczn. e-

wa ambitny cel stopniowego nowy rekord, wynoszący 1.240 cztuk 
objęcia wszystkich członków Partii (norma wynosi 520 sztuk). Brygada 
i kandydatów, tzn. blisko półtora ·wykonuje systematycznie normę -w 
milionowe]· armii ludzi _ różny· 150 procentach. Minister przem;rsłu 

go przez ZJe noczeme „ zys ia ·owan- nitulistów. · Ol f d k bie również w Stanach ZJ'ednoczo-
t t" dt · k l I ,. go przy Uni\\'er::;ytecie (S or z nn, 
racy prze ~rmmow!> wy ·ona o P .a Liczba bezrobotnych w stanie Ma- tygodniowy kosgt minimalnej ilości nych. 

samochodowego i traktorowego -
mi formami szkolenia partyjnego; s. Akopow, wyraził Jlodziękowanie 
2 - postanawia skończyć z tow. Bogatienkowowi i członkom jego 

nienormalnym stanem, kie- brygady. 
d:'I· spraw~- szkoleniowe traktow1t- Obecnie przygotowuje się do dru
ue były jako n!arginesowa dzia.- ku specjalną broszurę, po~więconą. 
łalność instancji partyjnej, Sprawy doświadczeniom pr:icy brygady. O-

ny ro~zne 13 7.Jednocz~n. ~bwodu stali- ryland (Stany Zjednoczone) wynosi art:vkułów żywnościowych, niezbęd
now~k1ego: - "„śmezman~nt~acyt;;. j{tż 100 tysięcy osób. D:r.ielni:om za- nych dla utrzymania pięcioo.~·J~owt•.i 
„KuJ~Y~zewugol ' „R1;tczenJ,o\\~g?l '1· chodnim tego stanu nadano medawno rodzinv :\Yyno. il w o\m 1936 - 23 
„Ma~1~Jewug~l", - „K,i;asnoarmieJ3k- oficjalnie nazwę „okręgu nJeszczę~ć". szylingi i 9 pen~ów, a wiosn:i. 1949 r. 
ugol . l. „Goiłowskugol . . Takim mianem obdarza się w Sta- -· 4g szylingów i 8 pensów, 11lace zaś 
Na3w1ęk~zy p~zyro~t ''.·ydoby~1a w~- nach Zjednoczonych wszystkie miej- utrzymuły się nn tym samym pozin

gl~ w P.oro:vn~mu z l·ok1e~1 ubiegłym ;;cowośc'i, w których bezrobocie p1zy mic. 
osią.g_nę~1 g?rmc;v Gorłowki. j brało „katastrofalne rozmiary". O 

Dzies1ątk1 tysięcy _ton_ w~gla na po- tym, co ta nazwa' oznacza daje nam 
cz~t l!l50 r. wyd.obyli g~rn1cy 55 pr7:'J- pojęcie przykład Shallmaru, niewiel
duJą~ych ko1iahi kombmatu „Stalm- kiego o~iedla irórniczrgo, po.łożonego 
ugol · . . • . w oul<'g-ło~ci zaledwie 150 km od sto-

Te same zjawiska można r0wnież 
zaobserwować i w innych krnjach 
zmarshall izowanyC'h. 

pracowuje się również plan stworze
szkolenia zostają adtąd włączone nia specjalnych .-11kół l'tachanow
do nonnalnych, miesi~cznych pła skich, które będą. miały na celu po
nów pracy kaidej instancji par- pularyzację doświadczeń Bogaticnko-
tyjnej; wn. 
3 - zobowiązuje egzekutywy U robotn(ków Stalingradu 

W. dmu 2? gl'u~~1a go~·nicy .zleclno- liry USA _ Waszyngtonu, w i·ejo
czen!a „Lemnugol. -:- p1erws1 w Za: I nic rzeki Potomak. Całn m~~ka lud
głębm KaragandyJsknn - wykonali l ność te"'o osiedla pozostaje bez pra-
l'Oczny plan wydobycia węgla. Kopal- I cy " 

Grabieżcza 1101ityka. imperializmu 
arnerykafoddego jest. jedną r. przy· 
czyn ~wałtownego• pogarszania się 
sytuacji matt>rialnej ma<i pracują
cvch \\" kapitafo;tycznyrh kr:ijach 
Europy. Inną. przycz~'tl!J • st9leg-:i 
kurczenia się stopy życiowej ludno-

Podstawowych Organizacji ze Stahngradu donoszą. że we 
do ustalenia jednego, stałego dnia wspóllzawodnictwie o przedtermino
w tygodniu, w którym czlonko· we wykonanie powojenn<'.i pięeio)ntki 
nie zakładowej orgai1izaeji par- bierze udzial !lG procent ogółu pra
tyjnej będą wolni od wszelkich in cującreh tego bohaterskiego miasta. 

nie tego zjednoczenia zaoszczędziły I · . . . . . 
w ciągu 11 miesięcy o kolo milion·1 ąezr?boc1e JC!!t zjaw1;;k1cm. mt;-
iubli. zn11ern1e korzystnym dla kap1tali-

nych zebrań i który wylącznie W toku współzawodnictwa wysunę-
. k l · t · lo się na czolo wielu nowatorów pro- Minitnutn poświęcą sz 0 emu par :YJnemu; dukcji. Tak np. znany kowal stalin-

4- ustanania wprowadzenie gradzkiej fabryki traktorów, A. Bie-
l-go, II-go i III·go stopnia łousow, utitalil w przededniu nowego 

szkolenia partyjnego. Towarzysze roku rekord wyt3'zania waht kola
hędą mogli przejść od niższego nowego do trnktoru z napędem Dies
stopnia do wyższego i rar,em o- l'a. Biełousow wykonał 401 czę:ki, 

· k - podczas gdy norma dzienna ·wynosi 

Nota Rządu Polskiego WJ c;czona 
ombasadorowi Francji w \Varszawic, 
p. Jean. Baelen, domaga sic; całkowi
tego bezpieczeństwa dla prz~dstawi 
cieli polskich we Francji, przeprowa
dzenia śledztwa i ukarania w111nych 
bandyckiego zamachu bombowego 1<>. 

Ambasadę RP. Innymi słowy mówiąc 
nnta polska domaga sic; w stosunkach 
rządu. francuskiego do Polski respek
towania obyczajów, przestrzeganych 
przez narody cywilizowane. 

trzym~Ją pewną ~a onczoną ca- 150 części. W ciągu roku bryg'.lda je-
lo~i! programu szkoleniowego; go wykonała ponad plan 15 ton częS - powołuje do życia przy ·""; kutych. Obecnie Stalingrad liczy 

szk-0le KC nową instytucję: 1,100 „brygad Biełousowa". 
Wydział Korespondencyjnego Szko z inicjatywy teehnologa .'.\1. Samoj
lenia. Nowa ta instytucja wyma Iłowa, w fabryce rozpowszechniło się 
gać będzie od Partii ogromnego szybkościowe skrawanie meta\i. Licz-

Obniżenie kosztów własnych Do stosunków francusko-polskich 
reakcj:i francuska usiłuje - niestety 
z powodzeniem - wprowa:dzić nowy 

żliwo.foi "ykorzystania istniejących cr.ynnik bandyckiego terroru. Zwra
rezcrw. Przy ustalanJ..1 planu muszą caliśmy niejednokrotnie na to uwagę, 

centraln-ym zadaniem pr:;r:edsiębiorstw 
W pracy każrleg.l przedsiębior 

stwa, opartego na za~adach gl)spo 
darki socjalistycznej, na pierwsze 
miejsce wysuwa się z:igadnienic p1i. 
nu kosztów własnych oraz zwh\zane 
7 nim zagadnienie plRnu osżczęrJno~ 
ci. 

Plany produkcji - iloo;(o.Cl\'/e i 'a
kościowe, plany zatrudnienia i wy
dajności prao::y, zuż~·cia energii ; su
rowców, plany techniczne mech:mi
zacjl pracy i ulepszenia proces.J·N 
produkcyjnych, wszystko to znajduje 
>wój ostateczny wyraz w planie 
kosztów własnych produkcji. 

Stałe dążenie do zmnle,is?.eni« 
k0sztów własnych produkcji, dolda
dne i szczegółowe planowani.a spo
sobów oszczędzania. :;\o.nowi podsta 
wę gospodarki socj:ilistycznej i urno 
żliwia ciągły rOZ\\ •.>j tej gospodarki 
a ltym samym stały wzrost d~chodu 
narodoweęo. 

Plan kosztów własn,; eh i plrm 
osrozędnośc.i. są ustalane nie tylko 
przez I<ierownictwo przedsiębior
~twa, lecz i przez całą ,ieg'> nłngę. 
Im czynniejs?.a jest postawa wszyst
kich pracown·kó"~ prze::i~ii;biol'st\/'1 

-- wykonawców planu - tym t>la
DY te są doskonal3ze i pełniejsze. 

Plany kosztów własnych i oszczę
dności muszą być tak opracowane, 
bv zawierałv w sobie wszeikie mo-

być brane pod uwagę następujące j 
czyr;:-:iki. najwy:iszy osiągalny zwracały na to uwagc; masy pracu '\-
wzrost produkcji i to jlrodukeji o ce Francji, które wiele razy i lo w 
jak najlepszej jakości, najwyższy spo!!ób bardzo kategoryczny - pro
vrzrost wydajności prar.y, jak naj- testowały przeciwko antypolskiej na-
dalej idąee nnniejszenitt 7użycia su- . 
rowców, materiałów pomocniczych i !Jonce rządu francuskiego, dając row-
energli, unowoczf'śnienie i zmec\1ani noczcsme wy1 az gorącej sympatii i 
zowauie procesów pnJukryjnycii. pzyjażni dla Polski Ludowej. 
i t. d. 1\iiedalej jeszcze, jak przed lr7.emil 

Plan nie tylko mu:;i o,?Ć wykona- tygodniami, podczas dyskusji w Zgro 
ny. Dążenie do osią:pnia jak najlep IPndzeniu Narodowym nad interpPJu
szych rezuitatów m11si ::i1·oy1adzi.:! co 
jego przekroczenia. Przekroczenie cją, dotyczącą stosunków francusko-
to jednak może nastąpić w czasie polskich, deputowani poddali ostre.j 
jego wykonywania ty11rn przez uja- krvtycc stanowisko rządu Mocha. Bi
wnienie dodc•tkowych re.i:,~rw, zasto- dault i Schumana. Republikanin po
sowanie nowych wyn.1h1zków i u.c-
pszel'l. i nowe osiągnięcia w Jlicdzi- stępowv. Chambeiron i deputowany 
n!e wsp~.łniwodni~t'Y'l pracy. P"7Y- komuni~tvczny, Biscarlet przestrzega
kładem mogą tu po3h17. ,•ć liczne no- li rząd fr:incuski przed antypolską po 
we formy współzawc>dnirtwa 1mic:v lityką, spnecmą z interesami narodu 
inicjowane przez rob•1lmki1w w r. hancuskiego I sprzeczną z uczuciami 
ub. - s~kccsy rob'ltnikt:~v budowla narodu francuskiego. 
nych, które skróciły prOCf'SY h:ido - Na próżno„. Odpowiedzi Schumana 
wania, postępy w syi.temie sk a.wa- i Mocha wskazywały wyraźnie. że 
r.ia metali, zapow'adające przewrót metody z 9óry przygotowanych i zor
w przemylile metalowym i t. d. ganiiow-.nvch szykan wobec Połtl· 

Tak ,\;ic;c \\ il!ta o obniże11ie ko11z- ków, szykan, które gwalcą zwycz;ijc 
tów własnych przedsiębiorstwa, to i prawa mic;dzynarodowe, jak choćby 
walka. o dobry pla11, walka o .jego I w wvpadku aresztowania i maltrelo-. 
pełne wykonanie i wal.ta o jego wanh polskiego dyplomaty, wicekcn 
orzekroczeni. ,si sula Szczmbińskieoo. że te metod1 

dobrych· obyczajó"W' 
stałv się podstawą polityki · rządu I czas p1ześladowań francuskiej klasy 
francuskiego do Polski. rcbotnicze j, że dziala ai. nazbyt 

Metody prowokacji, które szczegól sprawnie - wskazuje, iż mamy do 
nie jaskrawo wystąpiły w ostatnich czynienia z wyraźnie nieprzyjaznym 
casach, tj. od rhwili zdemaskowania stosunkiem rządu francuskiego do 
frnncu~kiego szpiega Robineau. niP Polski. 
s<1 czymś prz1padkowym. Przypomnij Atmosfera wrogdści, jaką wytw0-
my chociażby szvkany w udzielaniu rzył rząd Mocha. Bidault i SchtUnana 
wi;i: naszym oficjalnym przedstawicie sprzyja zbrodniarzom, którzy pewni 
łom - członkom mic;dz7·narodowvct są b2zkarności. Za tę atmosferę spuy 
inblytucji, mających siedzibę w Pil· jającą zbrodniczym zamachom rząd 
ryżu (np. w Unesco). Przypomnijmy francuski ponosi całkowllą i wyłącz· 

tolerowanie wrogiej Polsce dzialalno ną odpowiedzialność. 
ści renegatów narodu polskiego. Prly Położenie kresu polityce rozzuchwa 
pomnijmy wreszcie szczC'gólną opie- lania i popierania elementów antypol 
kę, z jakiej korzystają zbrodniarze skich we Francji, wykrycie i ukara
wojenni w rodzaju Bohuna-D<!brow- nie sprawców zbrodniczego zamachu 
skiego. ścigani przez sąd) polskie za na Ambasadę Polską i zapewnienie 
kolaborację z hitlerowskim okupan- całkowitego bezpieczeństwa przedsta 
tem i za mordy, popełnione na ludno- wicielom polskim we Francji - to 
ści polskiej. jest minimum dobrych obyczajów w 

V./szystko to, jak również podejrza stosunkach między cywilizowanymi 
na nierychliwość policji Mocha, kló- narodami, jakiego domaga si<; Rząd 
ia dowiodła przy okazji nalotów na Polski, a wraz z nim cala polska opl
polskir or9anizacjc postc;powe i pod· nia publicma. 

Ogólnopolska narada racjonalizatorów 
przemysłu włókien sztucznych 

Wczoraj '" Łodzi odbyła s i<; ogól- I wozdania z przebiegu rozwoju ruclrn I 
nopolska narada racjonali~utoró·.v I racjonalizatorskiego na ich te:rcnie 
przem~·slu wlók:en sztuezn~·ch. 'V na- Gl'az poddali dyskusji szereg tema
radzie wział udział przed:;tawiciel tów, które nie zostaly jeszc~.:- opra
::lfinisterstwa Przemysłu Lekkiego, cowane przez racjonalizatorów. 
tow. Kaczorowski, dyrekcja Z~edno- Nast~pnie przewodnicz:1cy Klubu 
czenia Pl' z<'mysln Wlókicn S:ducz- Racjonalizatorów PFSJ Nr 1, tow. 
nych oraz racjonalizatorz~' w~zyst- Le~zczyński wyg-Josil referat na I<·· ) 

kich fabryk. mat „Praey Klnbu Racjonalizato- , 
Konfcrcndę zagaił naczelny dy- rów''. Dyskm,.in bogata i ciekawa 

rc·ktor Z,iedn. Przem. ""łókien Sztucz przeciągn~ła si~ uo pófot>j p;odziny. 
nr,ch - tow. Krotowski. I'\:1.;tępnie Szczegółowe Eprawozdanie z narddy I 
przcclstawiriele fabryk zlożvli spra- podamy w najbliższvch dniac'.1 

··············································•· 
Na marginesie 

Pan Schacht 
ma zmartwienie 

Oslawiony Hjalmar Scha~ht, h. 
„czarodziej" finansowy Hitlera, 
uniknąw;;zy niozasłuż.enie, dzięki 
anglosaskiej protekcji, norymber
skiego stryczka, ma ,iednak nowe 
tro:;ki i zmartwienia. Chodzi o to, 
-:.c p. Schacht. rozpocz.rnając po
wojenną. karierę, pragnie dokonnć 
::runtownych „porachunków" z 
przeszlo~cią, chre obmyć siQ z daw 
nyeh grzechów, by - będąc czy
;;tym, jak łzu, jak kryształ -
wspiąć się na jakieś bardzo wyso
kie stanowisko w „państwie" Mac 
Cloy'a i Adenauera. 

Innymi słowy p. Schacht pożą
da namiętnie - procesu denazy
Iikacyjne~o, który by raz na zaw
Szt• udowodnił światu, Ż» on, p. 
Schacht, nic był weale jedn<J z naj 
bardziej zbrodniczyeh i odpowie
dzialnych figur w systemie rządo
'7.'ym „Trzeciej Hzeszy", le~z prze~ 
ciwnie należał do antyhit\er0'\'-
1kiej „opozycji" i kuu ł rzekomo 
groźne ;<piski przeciwko .fuehre-. 
ro\vi. 
Więc zziajany i zasapany .tian 

Schacht biega po prostu n<l jed
nego trizońskiego sądu do drugie
go, od drugiego do trzeciego itd„ 
błagając na \Vszy!!tko, by wysokie 
trybunały raczyły ~ię wreszcie za
jąć jc,l!'o sprawą denazyflkacyjnę 
i wydały wyrok „sprawiedliwy". 

Lecz zabiegi p. SchachL1. spoty
kają się, jak dotychcza!I, z niepo
wodzeniem. Sąd w S:.tuttgarcie 
ndmówił rozpatrywania sprawy p. 
Schachtn, uwai.ając, że taki pro
ecs byłby „stratą cza~u i pienię
dzy". Sąd w Lueneburgu stanął 
na podobnym stanowisku, inne są.
dy wykręcają się również jak mo
srą od zn 11racania sobie głowy dc
nazy fikacją p. Schachta. 

Po cóż, istotnie, „tracić czas f 
pieniądze" na rozpatrywanie spra 
wy, które.i w~·nik jest z góry wia
domy i prze~ądzony? W prcces1e 
di::naz~·fikacyjn~·m p. Seha".'lita cle
cyclowałibr przecież nie czlonko· 
w:e ti~·bunalu, lecz funkcjonariu
sze amerykańo;kiego komisarza -
:\Inc Cloy'a. A ci dawno .iuż WY· 
dali niejawne orzeczenie co do o- r 
soby p. Schachta, czyniąc go „c1-
chnn" doradca ekonomicznym a
m;ry~ai1:ski~go. r:arządu ok.{pacyj-1 
11eg·o i powierzając mu oprrl.:owa
nie projeklów „wspólprn<'~·" po- I 
między magnatami przemys:u z:1- I 
chodnio-niemieckicgo a monopoli- , 
stami uSA. I 
Wi~c po cóż - powtr. rz:imy - 1 

do tej .iuż prw1t)dzonej sprh wy I 
m;eliby się mitszuf S<,'rLdowie de- I 
mieccy ? „. 8-· -~_I 
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1950 rokiem współzawodnictwa 
W" o~zezedzaniu ... 

i anetaloH'iec rzucają tę santą n1qśl 

Tow. Karol Snja({y 

I ców nowy osziczędny system skra szył na swych warsztatach ilość 
wania metalu. Można by oszczę- odpadków. Przed rozpoczęciem 
dniej gospodarować surowcem. roboty sprawdzał warsztat i czó· 

Tow. Walaszczyk obserwował łenko, un:kając w ten sposób na· 
swoją pracę i pracę kolegów. Je· rywania i marnotrawienia nici. 
den praoował -0szcz~dnie, drugi Uważał zawsze, by przypadkiem 
niedoceniał znaczenia walki o nie zabrudzić towaru. Wykony· 
wykorzystanie każdej złotówki., wał swą pracę dobrze i oszczęd· 
Czy tak po·winno być? Czv niemo n'e Ale nie postępowano tak w 
żna by wprowadzić współzawod· całej tkalni. Przecież przy innych 
nictwa w dziedzinie oszczędzania, krosnach, u innych tkaczy zdarza 
wzbogacają.c gospodarkę państwo ły się nieraz wypadki marnotraw 
wą, przysparzając jej nowe, po· stwa. Jak temu zapobiec'? 
ważne sumy? ' Apel tow. Walaszczyka nasuną: 

Tak, to była dobra myśl. Tą mu znakomitą myśl. Oczywiście, 
myślą podzielił się tow. Wa· w tym wypadku, jak t w Wlielu 
laszczyk "l robotnikami całe· innych, 'pcmoże współzawodn'.c· 
go kraju: ustanowić KARTY two. · 
OSZCZĘDNOŚCIOWE, rejestru Należy wprowadzić karty oszczę 
jąoe osiągnięcia oszczędnościo dności. Tow. Sniady kieruje list 
we każdego robotnika. Zorga do Zarządu Głównego Zvvlązku 
nizować współzawodnictwo w Zawodowego Włókniarzy. Wylicza 
osz<::lęd:z;aniu. dokładnie: 

Tow. Jan Walaszczyk nie wy- Apel fow. Walaszczyka przenie „w ciągu 8 godzin na 8 kro· 
pełni.al swej pracy mechanicznie. t;iony na szpalty gazet dotarł do snach wyrabiam 500 cewek wąt 
Podczas gdy tokarka jego Qbra· wszystkich zakątków Polski. ku. Oszczędzam jedną dwu· 
biała kawałki metalu precyzyjnie, «· .„, -::- dziestą wątku na każdej cewce. 
dokładnie co do jednegQ milime· Tow. Karol s'~iady należy do Daje to dziem1ie prawie 1 k~ 
tra, co do dziesiątej części mili· tych, którzy oszczędzanie ,,mają wątku, który 7,.imiast iść do 
metra, on myślał, zastanawiał się we krwi", gdyż przed wojną, gdy odpadków, używnn:v bywa 

low. Sniadego, będzie z pewnością 
podjęta z zapałem przez całą kla· 
sę robotniczą. Włókniarze Łodzi 
w akcji tej na pewno nie pozosta· 
ną w tyle. 

W chwili obecnej, gdy wkrac·1:a 
my w plan . 6-letni, szczególn•ie 
ważne jest zagadnienie oszczęd!lo 
ści. Dla urzeczywistnienia wiel 
kich planów potrzebne są wielkie 
kapitały. Kapitały te często prze 
,padają jeszcze z powodu niedosta· 
tecznego wykorzystania maszyn i 
surowca, nie dość sprawnej pracy, 
<:byt długiego cyklu prod•Jkcyjne 
go i z powodu wielu, wielu in· 
nych nicdocią~nięć w prnc,v. Te 
niedociągnięcia trzeba ujawruić i 
zlikw;dować. 

Trzeba, aby }:aż:h rnbo~·1:J' zda 
wał sobie sprawę, ile zaoszczędził, 
i aby świadomie współzawo ;lni· 
czył z innvmi towarzyszami pra 
cy tindywidualn;e czy zespol·)WO 
w osią2nięc:u jak najwy.i.~7..vch 
oszczędności. 

Rok 1950 niewątpliwie przy 
niesie wspaniały rozwój tej no 
wcj, nic stosowanej dotych
czas, a tak bardzo pożytecznej I 

„Chciałabym, pros:ę Redal.:cji, poslwriyć się nu sklep PSS przy ulicy 
l\Ii/iarclowej. ]ah l".obr:.e Swn. I<edakcji wiadomo, 11a szybach wystau:y 

.:au's:ze «'ypi$uje się 101.rnr, któr,v nad.1zeclł do handlu, u·ięc np. pro.1zę 

Redakcji: „dziś świeże ryby" albo ,.uowy tran.<port drobiu", c1 u kie· 
ro1mika sklepu Oc!ięclus:Jd 1da<11ie 2 styc;11ia była U')'tdes:.lw „rl.'mane11t", 
to ja t«eszłam efo si.lepu i pytam, pohazujqc ua 1t·ysta1t·ę: fo:i!'ż_, ·? - a 
Oclreclu.1zko 11a to: „::e$.:łoroc:my". - /\'ie s:kod:z:i - pcndadani - daj 
/Wit clw11 kilo tego rem.aneritu, bo ja kupuje, co si!?- da - a Oclięduszko 
bardzo się rozg11ie1rnl i powiedział, żt>bym pos:Ja do diabla, u ięc · ja PY• 

tam, czy u.TL postępuje porzqcl11~· k11piec i c:.y it·cll!o oclmau·iać kli1mtou:i 
toimru, I.tury ,<ię reldr1muje 11fl H')'stc:1.-ie? 

Po:ia trm chcialubym popro<ić o i11f orm~1cie, gd'$Źe mo:i!la dostnć rt"irlrs::ą 
i/u;ć rc111cme11111. l•o ja robir :;apa~y i tylfw rema11e11tct mi brah". 

Z pormżr111ic111 Aniela fl:.11szpietnwska, z =c11rod11 - pa1111a. 
->:· </f * 

„.,McirC'i sit:", nbywatt>lct Red„lctonr, ŻP grunt to plrmon'llnie. n i'I po· 
zarn/r ~obie podrmżyć to 11dl.'rd::m1i!'. A oto dla jaldego potvoclu: pfo.-
1101rnlem subi1• 11a te11 /lr:rhfocl nst11111io, :ia• po11ie11><1i; ::mie11icma zostnła 

cr1w u11 "::pCfdl<'. pr:eto p11d11io.<r cenv mi kctoiaty, pouiecmż, juk 1drulo· 
mo. efo lmiatucu be:< s::padla 011i msz. I obywatefo [{edali:torzP, ledu·ie 
to 11c::yrcilem - nr11n•t 11iP nlicjalnie, 1_.dko tcth pryrrntnie. Z'I po.'ireclnic· 
llł'Plll lrn,fo: 11·i~iP 11111istwn, fr t1'.•:y.11l:o pos::lo w górc - a już mam 
uitolldl' w=rkro.<ci :e stron_\' H11.<:;Pj Komis.ii Specjul1!ej. 

rr·i1•c =ap,-111ję: c:y tul. być 1;ocdn110? l.;y ico/110 Komisji Specja/11t>j 
1•0</rcai.oć Il im'.' 11arodu er· plr111mrn1cie? 

Teodor Pipr:_1·ń.<hi 

ogrodrriJ..· z i11icjnly11q. 
Pod"ł do druku - E. 1'.4.ll. 

nad tym, czy to, co robi obecnie. I ~racował w należących do ka pita znów do produkcji. 1 kg ta-
jest już najlepszą, najdoskonalszą listów fabrykach wełny i jedwa· kieg<> wątku kosztuje 600 zł,. 

formy wspóh:awodnictwa. I 
H. Sam. ·--------------------------------

formą tokarskiej roboty, czy nie I b:u, miał opi:nię oszczędnego tka· a więc dziennic przysparzam 
można by jej usprawnić. aby uzy I cza. Zavvsze po ukończeniu sztu· naszemu przemysłowti prawie 
skać l.eps~ą jakość i wydajność? ki zostawały mu jeszcze szpulki 600 zł oszczędności. Rocznie 

Tow. Wa!aszczyk nie pracował watku. przynosi to setki tysięcy zł. 
mechanicznie; potrafił narzucić ma, Tak było dawniej, ale dopiero Podobne oszczędności uzysku· 
i:;zynie swą wolę. Zastosowane' I po wojnie - dopiero pokazał. co ję przy. w~·rabianiu osnów do 
przezeń usprawnienia przyniosły umie. W tkalni pabianickich PZPB końca. Rozp!'czr•~jmy współ· 
Państwowym Zakładom Optycz· 'przez jego ręce przeszły pierwsze zawodnictwo w }lrzemyśle włó 
nym w Warszawie 550.000 zł o·! :netry towaru, wytwarzanc~o ju~ kienniczym, kto więcej 71'lo· 

List węgie r kich , . k 
• • • do PZPB 11n1e111a 

arzy 
Józefa Stali11a 

1>zczęclności. ! nic dla kapitalist~·, lecz dla Polski sz('zęclzi dla Państwa?". 
A potem pochłonęła go ca~ko, Ludowej. Stanął w siercgu pio· * * * 

wicie myśl inna, kt6ra powstała j nierów współzawodnictwa i wie- Czy apele tow. tow. Walaszcz:'I' 
wtedy. gdy patrzał na rozprysku· 1 lowarsztatowości. Srebrny Krzyż ka i śniadego przebrzmią bez c· 
jące się ppiłki, na marnujące się!' Zasługi i Order Sztandaru Pracy cha? 

Załoga fabryki wlókienniczr j 
„Pamutipar" w Buuape.szcie nade 
siała do załogi PZPB im. Józefa 
Stalina w Łodli pismo następujć\· 
cej treści: 

Do wszystkich prucownik6w za 
kładów wlókirnniczych im. Stali
na w Łodzi. 

5 500 pracowników IHbryki „Ma 
gyar Panrntipar" (Węgierski Prze 
mysi Bawełniany) - Przedoiębior 

skonałymi robotnikami Zakładów 
Włókienniczych im. Józefa Stalina 
wymianę doświa-Oczeń. 

Prosimy was, byście nadal pra
cowali wydajnie, a my ze swej 
;;trony będziemy 6ię starać prac"J. 
wać równic dobrze, aby praca ni'I 

sza W7.roocniła obóz pokoju 
prowadwny przez Wielkiego 
Stalina. 

. Niech zy1e Wielki Związek Ra· 
dz iecki. niech :żyje długo l prowa 
<lzi nas Towarzysz Stalin! 

Niech żyje pokojowa współpra. 
ca ludów demokratycznych, niech 
żyje przyjażń polsko-węgierska! 

List podpisali: Lajosne Eberle, 
sekretarz Organizacji Partyjnej i 
Ference Ungar, sekrE'tarz związ
kowy. 

bezużytecznie kawałki metalu. Pa są "!1ajlepszym dowodem, że nie Nie. Co do lego nic ma wątpli 
trza! ·i obmyślał sobie - że to' l)różnował podczas tych pierw· wosc . Proj<'kly ich zostaną wcie
wszystko ma ścisły związek z sy- szych lat powojennych. Gdy na lonc w życie. W każdej tlzie<lzi· 
stemem .,O", że ·tasować ten sy· porządku dnia .stanęły sprawy wal nie przl'myslu, w każdym zakła· 
stem, to znaczy tępić marnotraw ki o jakość - nie zabrakło go w dzie pracy można i trzeba zorga· 
stwo we wszystkich je~o przeja· pierwszych szeregach. nizować ws11óh:awodnictvrn w o· 
wach. Można by wprowadzić użv - Zaczyna się walka o oszczęd szczędzaniu. Myśl metalowca li 
wany przez radzieckich metalow• \ność. Tow. Sniady o ~łowę zmniej I włókn~arza, fow. Walaszczyka 

Walka o tytuł najlepszego zespołu ~udowlanego w Polsce 

siw.:> Państwowe w Budapeszcie, f ~ 
pozdrawia Was i gratuluje z o· a ~ 
kazji ·nazwania \Vaszej fabryki, ft.IJ A I• • 
za wspaniałe osiągnięcia i wyd<tj •C) flfV IE 
~f~un~~a~~st i:~i~~J:ięk~~~el:!~~~ WSPOl/IAM/'9'1J1lłlllaTUtA f11uM1 

T1~zy etapy -współza-wodnictwa da za Waeze osiągnięcia w pracy. UtDV. lłll'6tl,fflt rł(fł~r 
My, pracownicy węgięrskicj fa. 

Murarze, cieśle i betoniarze na start;ie 
bryki włókienniczej. staramy się Tow. 1o·z'w1·ak b1·1·e swe własne rekordy 
pracować równie dobrze i wydaj 
nie, aby okazać naszą wdzięcz- Tow. Kazimierz Jóźwiakł Dzisiaj 

Wczorajszy ;,Głos Robotniczy" donió'>1, że Ministerstwo Budownic
twa i Związek Zawodowy Pracowników Budowlanych organizują o· 
q6lno1'ra.jową eliminację o tytuł „Najlepszego zespołu budowlanego 
w Polsce„. Współzawodnictwo lo rozwinie się w trzech etapach. '\<V 
czasie od 15 do 30 marca będzie ono miało na celu wyłonienie najlep
szych zespołów murarskich, ciesielskich 1 betoniarskich na wszystkich 
budowach w Polsce. Ze poły re stworz.\ brygady, które w czasie od 
I do 15 kwietnia wspóbawodnlc1yć będa ze sol>ą w ramach poszcze
gólnych zjednoczeń i przedsiębiorstw wyodrębnionych. Zwycię~kle bry 
gady spotkają się następnie w ·warszawie na 1Jielanach, gdzie walczyć 
bi;dq. o tylni „Najlepszego zespołu budowlanego w Polsce„. 

w dniu 10 stycznia. Udział w me1 ność dla Związku Radzieckiego każdy p1acownik PZPW Nr 2 powie 
wezmą człónkowie rad zakładowych, i jego Wielkiego Wodza, Towa- wam, co to :za jeden. Taki rekord, ja-
mężowie zaufania i członkowie zarzą rzysza Stalina któremu za-
dów oddziałów naszego Związku z te d . 1 . . k . ki podczas „Dni Stalinowskiej Pracy" w zięczan~y wyr.wo eme z wie o 
renu Okrqgu Łódzkiego" . wej n'.ewoli. Zwycięsko zakoi'Jczy pobił tow. Jóźwiak, nie zdarza sie 

Do rozpoczęcia eliminacji jest liśmy prze>dterminowo plan trzy- często. Nie wielu snowaczy mogłoby 
jeszcze kilka ty(,odnt. Mimo to · · h l" T Jó. · k letni - a teraz przystnpuJ'emy do się nn•1 poc wa ie. ow. zw1a O· 
już dzi.; wszyst'.ie czynniki win· .., 
ny podjąć odp .nviednie przygolo· planu pięcioletnieg0 - który po'- siągnął wówczas· 239 proc. swej bazy 
w.lllill.. 011'1anl1acje partyjne zwoli nam :.:budować socjalizm i produkcyjnej. Nigdy w życiu nie u· 
.i związkowt. muszą z miejsca ro1.: przyniesie wo.:y.stkim pracującym dalo nrn się tak podnieść wvdajności 
począc akcję uświadamiającą o naszego kraju dobrob)' t materfal- swej pracy. 

Wiadomoś.:: o projekcie tego wspó! ud1iał w ogólnokrajowym konkur· celach i znaczeniu tej nowej for · · I' · d b k Jt l 
my współzawodnictwa w budow· ny 1 wie ;uc z 0 ycze u ura nc. Sredniego wzrostu, krępy, pracuje 

10 bm. odprawa nielwie, muszą pomi1c w organi- Aby móc lepiej wykorzystać na z wyrazem twąrzy, znamionującym 
zowaniu zespoU1w, które przysła · szą pracę, aby osiągnąć większą energię i stanowczość. Setki cieniul· 

W Zarządzie Okręgowym Związku pią do współzawodnictwa. Nie wy<lajność , zwiększyć- produkcję 
Pracowni'ko'w Budowlanycli zapo· 1 t . 1 . t ba . ł kich nitek pr1esuwają sic llezu~tan· 

rnwodnictwa. które ogarnie niowątpii sic· '. 
wie szeroki!: masy pracovn1ików bu· 
dowlanych.- wywołała również i w 
Lodz1 zrozumiałe zainteresowanie. 

Pierwsze glosy na Bałutach 
\.V ~tołówce pracowników, zatrud• 

nionych priv budowle osiedla ZOR·u 
11a 'Bałutach, w porze obiadowej jest 
pełno. Z głośnika radiowego płyną 
d/.więki Jl1llZ) ki. Przy stołach robol· 
nicy prowadzą ożywioną rozmowę. 

- „Murarze warszawscy są dobry 
:ni fa.:howrami„ - mówi ob. Kukuła, 
znany murarz - rekordzista, w ostat 
nich miesiącach awansowany na maj 
i.tra murarskiego. -- .,Ale i my tu w 
Lodzi znamv się na murarce i potra
fimy dobrze i szybko pracować. Są 
d1c:, że jeśli znajdziemy się w War· 
~zawic, to sic: nie powstydzimy". 

Ob. Józef Szczepaniak, również mu· 
rarz - przodownik pracy - tak.le 
mówi o zapowiedzianej eliminacji o 
tytuł „Najlepszego zespo~u budowla· 
ncg1J v· Polsce". - „Ta~ic spotkanie 
nr.jlepszych murarzy Polski będ;(ic 
pożytccznP.. B<:dą oni mogli wiP)e wza 
jemnle się nauczyć. Naturalnie, że 
mv tu w Łodzi podejmiemy to współ 
zawodnictwo„. 

Ob. Jan Ja11ębhiski jest brygadzi
stą brygady ciesielskie!, przodownl
hiem pracy. który przecic:tnie osiąqcJ 
260 proc. normy. - „Chętnie przyst,\ 
pimy do t<'go współzawodnictwa -
mówi on, -- J3ęcliiemy się starać, by 
nie por.ostać w lyle i nie zawstydzić 
Loclr.i". 

Administracja pomoże 

wo no ez zapomn ee o stwor:i:e· - po rze nam - poza wspo za 
wied;'. ogólnokrajowej eliminacji rów nlu odpowiednich warunków pril wodnictwem, poza metodami sta- r.ie z drobnych szpulek n<l wał oan•>· 
uiPż jest tematem narad. „.Jeszcze cv .. Trzeba na crns przygotowili- • 1 · i · d W\T, a on 7. napiętą uwa9ą śted1i każ· . cnanow.sic1m wymiany o. 1 

cl1.i~ - · mowi tow. Kowalewski, prze- do.lmmentacjc: tectmlczną. odpo· . · 1 . k . dą z nich, wyłapując w porę zgrubic· 
wodnlczący Zarządu Okręgowego - 'viednio zorganitować teren bu- swiac czrn, torf' poz-wolą wpro-
podc.> jmiemy pierwsze kroki, mające dowy, aby jak najbardzief ulat- wadzić· nam innowację do nasze-. nie i zrywy. 
na celu popularyzacjq nowego współ wić prac1: tym, którzy bęclq uble· qo wyposa:i:enia techniczneHv i u· Tow. Jóżwiak trzykrotnie zdohy· 
zawodnictwa. Sprawy te szczc.>gólowo gać się o 1aszrzylne miano „Naj- lepszyć me'ocly pracy. Pragnęli. wał ju7. pierwszą nagrodc; WP \\' Spół· 
omówimy obok wic.>lu innych zagad· lepszego zespołu budowlanego w byśmy, na razie droga korespon- zawodnictwie ilo~ciowym. Odkąd 7<\Ś 
nieii na odprawie, jaką organizujemy Polsce". (k) dencyJ·n,~. pro,„adzi'c' z ,vam1·, do- cl 

, •1 T wprowa zono w snow.ilni nowy re· 

I 
______________________________ ..,.. ___________ ..._. __________ ----------------------------------------..... 

- ~ Nasi korespondenci łabryczni piszą 1-
--------------------------------------~-------------------------------------_.... ______________ ....; 

Cewki· bez mie·sca Centrala Odpadków. Użytkowych 
Niebezpieczeństwo pożąru wskutek niedbalstM<a nie .wypełnia swych zobowiq zań 
Jedną z dotkliwych r.>olączek 
przędzalni w PZPB Nr. 2 jc;;t 

brak szafek do ubrail oraz ponie 
\\·;eraiące się i ta:·asui<ice przejś
cia stos:: cewe!<. Robotnicy mu
szą zawieszae ubrani;:i. na ścia
n<>ch i oknach, a ro gor~ze, w go 
t.L!.inath 1~l·acy robi.i ~cbie :wo
wizoryane szafki z dobrych 
skrzyń od przędzy, marnuiąc w 
ten sposob cenne f\Orh\r,y produk 
cji i niszcząc skrlynic. 

cy i :·efcraty. kłócą ~i.ę międz~' so I 'N z<1kledt1ch naszych ZZ Przem. słot papier. stanowiący potrzeh:1y ~u 
~ą, kto. ma JC \l:~:rnqc. Uwazam, Gum., Zakład Nr 5 ot.I przcs.7.fo dwóch rowier, niszczy się i gnije. 
:;:: kor~11t:t ,fabr;;c~r." ?Z~R wi: mie5ięcy J.;żv na podwórzu fab ryt:z· ' 
m:n ~?rm\ą .tą Jak. P -.ipi·~<izr•.~ nrm około 10 tor mal<ulntury w po- Od dwóch miesięcy zabieg'lmy w 
zamt:1esowac się 1 !lrzek•izac stad pt1pll'rowych worków po sa- Cc.>ntrali Odpadków UżytkOW}!Ch, pro 
C~\vki ·Cen trat! Od1nd1

'"''·'' Uż.vt- ozach i r<'menc.ic. \o\Torki te sl,inowia s7ąc o sprrątnięcie makulatury, do-
kowych . , łatwooalny materiuł i zagrażają nieu: ty(hc~a~. jedn k bez rezultatu. Ocl-

• "'· .~o~)J; slanniP z11prószeniem ognia, tymbar- dkl · · 
k01espondent iabryczn~· ,,Glo~u" dziej, że sa '1iezabezpieczone. Z dm· pa . zas bezuzytecznie leżą, zagr . 

z PZPB N'L 2 ~Jiej z~ś stroiiy podczas deszc~ów i żając nadal fabryce pożarem. Trudno 

Echa Dni Stalinowskich Sprawa rozrzuc,)n .rl'h cewPk 
jest je~zcze •smutni·~Jt;~11. Stc,j·1 o
ne w i,vorJ<-ach, IWO!')'.!(' olim:,\' • w Zakładach Metalowych itn. J. Strzelczyka 
m1c piramidy i ;.am.\'kaj ! ' f-" l <:!i:i p d b · · k 

zrozumieć tego rodzaju postępowanie 
Centrali Odpadków Użytko\\-ych , 

zwłaszcza, że nie jest to odosobnbny 
'l'ypadek podobnego lekcewa7.eni,1. 
Plsał już o tym korespondent fabryc.z 
11y z .ZZPKap. - low·. Stopczyk , pi~,iJI 
inni k;irc.>lipondenci. 

cin. Wicmv. że cewki ~lanow1a o o m_e, J:1 : ~,- innyt·h za?.; ;ad~ch I Stalinu w naszym zakładzie, sly:sza . 

Uchw<lły III Plenum KC PZPR mó· 
wią n·1m o konieczności wzmożenia 

crnjno4ci 11a każdym odcinku nas7c· 

Tow. Kązimiel'z fóiwiak 

gulamin p.remiowanid za jakość, da1e 
:1.awsze bezbłędną produkcję. 

- Przeżywałem wiele radosnvch 
dni w fabryce - opowiada tow. Jóź
wiak. - \Vielkim sukcesem były dln 
mnie zwycięstwa we współiawodnic
twie. Ale największym zadowole· 
niem, największą dumą napawa mnie 
:;wiadomość, że potrafiłem godnie 
uczcić 70 rocznicą Towarzysza St<i· 
lina, że pobiłem swe wsiystkie do· 
tychczasowe rekordy. Te 239 proc. 
!Jazv produkcyjnej - to najwiąkszy 
dar, jaki moglom złoiy..'.: Towarzyszo
wi Slallnowl, naszemu Ukochanemu 
·wodzowi i Opiekunowi. 
••• „ •••• , .•••••••••••••••••••••••••••••••••••••• „ 

Odpomiadamg 
11a listg 

Ob. Czesław .Janczyk. P-0mysł ra
cjonalizato·rski, o k tórym piszecie, 
pow1nn i~c ic p1-;>;ed.stawi\: Zakłado

wej Komisji Ulep0 ze11 w waszym 
miej·cu pracy. Yomisja wniosek 
rozpatrzy sama. bądź przekaże r.d
p)\\' iedn:m fachowcom. 

- „Moim zdaniem, można liczyć 
n11 to, żo budowlani, zatrudnieni na 
f1ałutach w tym 2apowiedzianym 
współzawodnictwie wyróżnią sii:„ -
stwierdza ob. Langner, kierownik ro· 
IJót w budującym się osiedlu ZOR . .:.... 
,;w zeszłym roku pracowaliśmy tu w 
ciężkirh warunkach. Mimo to nasi 
mmarze mają do zanotowania wiele 
osiągnięć, W lym roku kierownictwn 
robót uczyni wszystko, aby ułatwić 
im pracę", 

matf'1·ial łatwopnlny, n maga1.yno prac~·. rowmez i .u 11as, w. z. ::'IL im. km odczytywaną list~ wyróżnionych 
wanie ich w pobh,:u motoru i o- Strzelczyka'. roczmca uroclr,m 'l'owa- uczestników• Dni Stalinow~kirh. Kie
większa jeszcze niebezp: czeńs- :rzysza Stalina obchotl r.ona był:i nic- dy mówca ornajmil że tokl<r na
two. Pomimo kilkak~otn.vch zabie zwykle uroczyście, a zobov;i:1zania s:;;yrh zakładów .Ko~ukzvk zobo·wią
gów w tej sprawie, poczynion~·ch produkcyjne, akadcm'e i l.io;ty. wy;;y . zał sic.> wykonać 250 pro~<'nt norm~" 
przez naszą straż pożarną. nie ł~ne prz~z nusz~·:h i·o!J~tmko:Y, stały a w~·konał trzysti1, na sali wyou~h:.1 
.zdziałano nic, aby cewki te w się potę~ną nrn~1f~sta.c.1:}.' ktora po- hurzn oklasków i tclmąC'ych wzru~ze-

kazała, Jak drogie 1 bliskie ~Cl cu pol- niem okrzyków. 
jakikolwiek sposób usunqć. Kic- skic.>go robotnika jei;t imię Józefa 
1 ownlk oddziału, tO\ll. Kobza Stalina. Wielkie święto rocznicy urodzi,1 

zwracał si~ róv„ni·~ż ki,Jrnkrotnle Jur. dziś można stwierdzić, że Dm minęło, lecz pa.mięć o tym dniu i 
do '.vydzia!•.i gm~pO(~Jr1·~eg,1, z Stalinowskie to nio był tylko jedno- trwały .clorob~k: jaki o~ p.r: yniósł, 
prośbą o przyjęc:e t.vch cewek razowy zryw. Zapoczl).tkowały one 0 _ pozostan;e ,~·srod na~, JUko drogo. 
przez wydział, za knżdym jednak gromuy, nic.>ustający dorobcl; ludii vyskaz 111cz m11.onc~o mai•szu do socja

qc. życia i ochronie mienia pań~tW•)· Ob. Danuta. Brzeziń l<a. Pi mo 
wcqo. Tymczasem l<icrownictwo Cen Wa 7 e skierowaliśmy do kolporta
lrnli Oclpaclków Użytkowych lek.~•!· żu. W najbllżsrzych dn11ch otiv.yma~ 
wa~y nif.'bczpicczoństwo, zclgraża iąre c:c braku~ące numery „GJosu". 

Pełen . or:tymizmu jest również dy· 
ri:ktor naczelny łódzkie.go Zjecmocze· 
11ia PPB, ob. ini. Zaręba. - „Podej
miemy wszy tkic kroki - zapewniu 
c•n tHs - aby umożliwić naszym pril 
cownikom iak naileosze rezultatv i 

ra7em ~pol,v!rnt się z~ .-·t::mowcz11 prncy, któr~· stanowić będiie trwał" l1z111u. 
odmowq. f l ' une amen do dalszych osiru~·nięć. 

Cewki więc le;:ą, g1oż4c niebez Będąc na wielkiej akademii, zorga-
J)ieczt-ństwem pożaru. a kiernwr.i nizowanej ku czci Towarzvsza Józefa 

S. Tomczyk 
korespondent fabryczny 
r; Z. :.H. im. Strzelczyka 

nasze.> i fabryce ora1 nie clostrzt'{li\ 01· * • * 
hT7'fmkh strat, jakie ~ynikają z mnr Ob. Czesław Wi. ni.cwski, Powieść 
1 owan;'I sit: s•irowr a. „Niebczp ie<Eny ZbiC'g" Wygodz-

. . ldej nie ukazała fę dotąd w wy-
Mana Michalak I daniu książkowym. 

korespondent fabryczny „Gło~u" j 
z ZZP Gum. Zakł. 5 
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Zyczen1a noworoczne 

dla młodzieży polskiej 
Z okazji Xowego Roku - Zwią- W depeszy Antyfaazystowskie-

zek )Uodzieży Polskiej otrzymał go Komitetu l\1łodzieży Rl'dziec
braterskie pozdrowienia od "ielu kiej czytamy: 
~ostępo1~y~h orga~iz~cji młodzie- „Pnyjmijcie z okazji ~owego 
zon:ych 11w1at.a .ze swiatową Fede: Roku nasze pozdrowienia i życze
racJą )llodz1ezy Demokratycznej nia powodzenia dla polskiej mło
na czele. dzieży w jej walce o utrwalenie 

Depesza śI•'..\fD głosi: 
pokoju na calym ś" iceie i o zbu
dowanie socjalizmu w \Vaszym 

„ś" iato" a Federacja Młodzieży kraju''. 
Demokratycznej składa W::im >WO· No1'oroczne życzenia dla mło
je najleµ:; ze pozdrowienia z oka- dzieiy polskiej przesłała row:tież 
zji Xowego Roku. )fłod7.ieży, łącz I młodzież czecho.słowacka, bułgar
się w · walce o t.rwaly pokój, de· 1 ska, węgierska. rumuńska, albań-

8 t k • 'I d • mokrację, nie:rawisłość nal'odową ska. chiń~ka. francuska, koreań-
ra e~s 1e wspo za wo n1~two komsomols~ich ogniw i lepszą przyszłość młodzieży". ska, niemiecka i austriacka. 

lJbległego lata odw~edzi· I __ Bar~ara W~kul~nk~ postano;-! \\'~ześ:1i~. Jeszcze w wąwozach' kołcho7:~·. Sekr~t~rz organizacji -
Iem kołchoz „Ukraina , w wiła niezłomme, ze w 1949 ro- lczał sme~. gdy Barbara Waku- ~omum:styczne1 ~ołchoz1:1, ~uga- jlJfodzież i>Oglębia swą wiedzę 
obwodzie rostowskltn. Koł· ku od~1iesie 7.\V)'cięstwo. W prze lcnko już \\\'jechała ze swoim iew okazywał 1ak _na1w1ększą 
h t t. ł ł : j d · · , · .· d · . · pomoc młodemu ogniwu Barba- · 

d 12 I t P I k ł h · t . . . : ··1 . '"' ~ · ry a ·u en ;o. y osiągnę o ono 

____ ,... ___ _ 
Wieczorowa Szkoła Polityczna ZMP przy pracy c oz en zos a za ozony e mu s1e\\ u 1e:s1cnnego ziew- oaniwcm na zac:-ilanie ozimin· na \V k 1 I b · 1 I 

prze a y, o a o c ozu czę a \\ ~ czysc1 y nasiona psze- l O ha rozrzucono 90 centnarów sukces. 
,.,Ukraina", uprawiane wed- nicy ozimej gatunku „Woroszy- sztucznych na\\'OZÓW Przebrano .„Zrnuszo:uy bylem \\'\'jechać Na Dziel.nic~ śr~)dmiejskiej rrawej I - Ja z nauką mam pewne kłopoty 
l · h d 1 • k " · ·1 · f · . . · · . · I ZlU' pamqe ozvw1ony ruch. Czy od- - oświadcza szczerze kol. Stępnie'\,·· 
ug nowoczesnyc zasa agro 10\\' ·a i zaprawi) 1e ormahną. wano ~z1m111) i oczyszczono z z kołchozu .• l'.kra1na", nie do- b;·wa. się t'u jakaś akademia lub pró- ska, przewodnicząca koła Z1IP przy 

techniki I chronione od gorą W dni siewu Barbara Wakulenko clrn·asto\\', . czeka\\·szy się żniw. Byłem jed· ba zes~olu? 'Byn~.inmiej. ,To Wieczo- Spółdzielni im. Ka1·ola świerczew-
cych wschodnich wiatrów nie schodziła ze swojej działki. Te same czynnosci \\'ykonato nak cieka\\' 1·ak zakoriczylo :>ie rowa Szkoł.a. !'ollt.yćzna Z'.\IP odby- skiego. - Nie Zl'!lżam się tym jed-

ł · d • bfit Ob ł h d „ Il h · S ' · ·- wa S'"e zaięc1a. nak, gd;yż wiem, jakie znaczenie dla 
prze:i: pasy esne, aJą o e serwowa a prac~ siewnika na swyc z1a <ac ognrn o a- \V roku bieżacym współzawodnic • . każdego członka organizacji posiada 

I I( ł h t Y 
· t kt · d ł ł · - R . . · d . · · · - l Jest własme przerwa pomiędzy d . . . . . d 1 . 

pony. o c oz u rz mu.ie ra . oro\\·ego 1 spraw za a gę- nmy. ozrzucono ie ynie nm1e1 two między ·d\Yoma ogni\vami lekcjami. Na korytarzu ibiera się po mesieme .Jego poziomu i eo oeicz 

stadninę dońskich koni, ho- bokość, na jaką rzucone zostaly r.Ja\\·ozów na wiosenne zasilenie komsomolskimi. :-.iieci·a\\'no prze grupa słuchaczr- ż:nn~ rozprawiaJ_ą ne~~-niec pauzy uniemożliwia da!szc 

duje czerwone krowy stepo- nasiona Sic\\' ztJslał \\\konam ozimin. aJ-.claJ·"c ukazu1·~c~ 01·,.,. w Rosto na temat d_opiero ukoi;czonego wy-prowadzenie teJ· interesuJ·a.ceJ· i·ozmo-
• • • • ,., '' "' •1 ·1 " "' ~ kladu, na ktorym omawiana brta ka-

we 1 owce-merynosy, posiada ~JO\\ ym sposobem - krzyzo - Wreszcie ZW"cięst\"'O w;e n. Donem gazel~ „Mtol", pitalistyczna formacja społeczna. wy. Następne zajęcia - to pogadan-

1 k kl b 
.7 '• ' r . ki i praktyczne ćwiczenia świetlico-

e ektrownłę, 2 sz oły i u . wym. Wkrótce pszcniea zaczęła We \\'spólzawodnict\\'ic mie _ znaiazłem w niej notatkę p. t. ~_ykla? był trutlny. Z me~o1;1~ tel'-
p b ·- · · · d I · J· I , h d· · · Gd li • • · mmamt słuchacze spotykaJ~ się po we. 

. o o CJi zen:u got:ipo ar o ,o :\ ~c o zie • t ~ ty \O gpadl dzy przyjaciółkami nie byto ta- „Zwycięstwo ogmwa Barbary l'az pierwszy. Wrkladowca, kol. Ły- - Dobiegaj~ pierwsze dźwięki „mar· 
chozowej na\v1ązalem rozmowę snieg, o~niwo rozstawiło plotki, ienrnic. Przekazywały sobie wza Wakułenko„. Notatka informo- siak, wpl'awdzie w3zystko wyjaśnił, sza tł'aktol·zystów". Koledzy śp.ie-

d 
, :1 , . wają. całkiem nie7.le. Dyrygent, kol. 

z kit>rowniclwem kołchozu na te by zatrz~ mać :śnieg na polu. iem nie cswia· czenie, zasięga- wała. że ogniwo to zebrało - na lecz za1t·sze cl?bl'ze jest wzaJemm~ Szaniawski, jest z nich bardzo zado-

k 1 ły rady bryga Jzistów, agronoma przedyskutowac n11ę<lzy koleganu wolonY .. 
mal pracy ogniw omsomo - \\' i'o.~na l9-49 i..0 1,·u t i l d obszarze 10 ha po 28 ceni.narów trudnie.isze zag-adnienia. 

• " i nas a1a oraz przewoc niczącego zar7.ą u - Ot. jak na początek idzie nieźle. 
skich. D\J\viedzia!cm się, ie og psztnicy ozimej „Woroszylów - - Powiem wam !'Zczerze - oświad Okazuje się, że nie trzeba być wy-
niwo Natalii. Saniny przez 3 la- ka , t, j. 0 3 centnary więce_j od cza. kol. ::\iedzielski - że szkoLnie kwalifikowanym dyrygentem, a ra-

ta z rzędu uzyskuje najbogatsze t r7 plonów unskam.•ch przez 02'ni- jest dla n111ie taką. pomocą w pracy czej ważniejsze jest to, aby zespół 
!: .,, - ~ organizącyjnej i za.wodowej, iż pra- był chętny i pilnie ćwiczył. 

plony - po 2:3 centnary pszeni- wo Natalii Saninv. Oba ogniwa gnę z nlego jak naj,vięcej skonystać. Ale zespół nie pozwala dyiygen-

cy z hektara. postanowił~· pr~wadzi-: tutaj - Podohnie i Ja. W naszym za- towi na długie- pogawędki. 

'V 
·1 d · S · • kładzie PZPB Xr 9 istnieje rór:nież Opuszczaliśmy szkolę z przeświad-

spo za wo mczą.ce !: amną wspriizawodnictwo i wyhodowac zespół szko!cniowy -. mówi kol. Ja. czeniem, ie owa chęć i zapał do pl'a-
ogni\Yo Barbar~ \Vakulenko pO\\" \\' raku 19SO jeszcze obfitsze >vor~ki. - Ihięki naszej szkole mo- cy jej sluchaczy daje najlepszą. l'ę-
stalo dopiero wiosną 1948 r-0ku. zbiory. gę pomagać kolegom w czasie ich kojmię spełnienia przez szkol'} jej do-

Barbara Vv'akulenko ma zaled- K. Tokarew. zajęć. niosłych zadań. 
Je;;t powszechni.- znane, że tam, <lzif'ŻY, kola. i organizacje. 

wie 18 lat, lecz wyróżnia się 

g\\'oją energią, prz~ds-iębiorczo~ 

cią i tamiłowaniem do nauki, 
przede wszystkim agroriomicz -
nej. 

gdzie się zbierze gl'upa mlod;.:iei~·, Ten stan powinien ulec zm1ame. 
tam i<ię :'Opiewa. Prr.>' pracy, na wy- W tym celu Zarząd Łódzki Z:\IP zor
tiecr.ce, po zeki-niu organizacr.in~·m. i~anizowa ł dla tzw. przotlownikó"· 
śpiew porrwa do Cli~ nu, dodaje wia- §.piewu masoweg>o z dzielnic i kół 
ry w sił~·. W'.'.pólny śp:ew l~czy. zbli- Z~lP-ow:>kich Sf>ecjalny kur'I. Kole-
ża, ze~pala. dzy po nauce śpiewu, która w tej 

Wspaniałe .wyniki ofiarnych wysiłków 
. Młodzież woiewództwa łódzkiG!O w Dniach Stalino~skich 

Współzawodnictwo 
o lepsze zbiory 

W przeddniu siewu wiosen -
nego, \\' roku l 948 kołchoźnicy 
zwohlli " '.klubie ogólne zebra
nie, Sanina zwraca j~c się. do 
młodzieży <1Ś\\·iadctyła. ii jej · 
komsomolskie ogniwo po'.-!ano -
~ il.J zehrać na całym uprawia
nym obszar7.e po 2:3 cen.tnarÓ\Y 
p~.zenicy z hektara i wezwała do 
·współzawodnictwa kierownkzkl 
innych ogniw. 

""p_rawdz.ie wszyscy rnzumiemy, cl1wi!i odbywa się w ZŁ, zorganizu
ile ,~yrazu ma w sobie ~piew :r.bi•no~ .ią podobne kur;;y u siebie, na terenie 
wr, trzeba jed?'11k przyznać, ż,-. jak org·anizacji szkolnych i fabr~·cr.ny~h. 

ciotąd nie b~· i on należycie ro?wijauy Lecz to nie wszystko. W miesiącu 
maju wsz;vstkie koła Z'.\IP-owl'kie bę
d;_t n;ialy 1 RpO~ObnOŚĆ wykazania WY· 

nikó~· !::wej pracy w tym zakre~ie. 

Zarząd :Lódzki bowiem przystąpi do 

Choć jeszcze nie wiele czasu mi-, zem liczne z_obo'i'.ląlania pr~>1l11kr~"1-
11ęło od uroczystego obchodu 70-lecia ne i orgamzac~'Jn4', pode.:m~wane . . . I oraz wykonywane przez i-:oła Zl\l[t'-
urodnn Towarzysl.a Slahna m.Jzna owskie: szkolne, fabryczne i /wiejs-
już przeprow<ldzić cz~ściowo ocenę kic, hufce SP i dru~yn~· harc~rskie. 
wspaniałych Dni Stalinow~kich, w Leż~r przed nam.i plik. pap1erow. 
l:tórych ma~owy, ży\\ iołowy ncizioł ~o _meldunki o. t>OrlJ~lych •)zQb<>~·i~-

. . . . . . 7amach .• Te!"t ich ogolem .IL3. '~ „z.) -
wz1ęlci i·/)w111ez młoclz1ez wo3ewt1dz- stkie niemal Z<lCZ:"n" ją się od h·ch 
twa. łódzkiego. ~arn,·ch słów: .,Z ra1lo~clą koło na· 

Obchód urodzin Wie!kicgo Woc12a 1 sze może zameldować, 7e podjęte u

w naRzej or~~tniz.,,e.'i. Po pro~tu nie 
uc'zyliśmy !>ię 4pie'1 u i na ozM ~pin
l''aĆ nie potrnfimy. 'y k<'lnnrna,·h 
młod:r.ieżowy<"h w c".·~,,.· e manifrstarji 
lub pochodów nie 1aw~z~ !<łychać by. 
Io śpieVI·, a je~li n!\.\vPt śniewr.no, to 
nie c7.~'nil~· tp~·o wi~:-~ze !!'l'Upy mło-

ecliminacji Z}\·yci~skich ze~polów slanO\\°ił nie tylko uro. zyl'te a~<'de- chwały dla uczczenia ';(t rol)inicy n 
rodzin Tow. Stalina wyko11aliśmy. 

pierw::<zego tego rodzaju konkur~u. mie i masówki, w któr·:ch ucze~tni- a mianowicie„. 
J. Leh. cz.vło J 05.000 młodzieży, lecz r.ara-

,.Ślćl."k·o-lódxf„:ie pierony'' 11a ulicach Lod7,i 
łlUl,lłl\11t111111tłłlfllllllU•llllllllJllllłllllllllfU'111o1UlltUUtllllllłllllłł•llUllłłllltllllllłlllllłlllllll 

wej pracy udało im się osiągnąć 120 
proc. w,vko11ania bazy. Zachęceni ty
mi i·ezultatami młodzi prt:oi:lownicy 
oświadczają , ie doloż~ v.szelkirb 
starań, aby utrzymaf\ na stale wy
niki swej pracy. 

Dl& podnie.•ienia poziomu ideolo
gicznego młodziei ZMP-owska po
wiatu skierniewi·:kiego z:organizo" a 
ła koła studiujących życiorys Towa 
rzysza Stalina. W ramaeh ak-::ji wa1 
ki z analfabetyzmem z inicjatywy 
i pod kierownictwem młodzieży zor 
ganizowanej powstały 43 now~ kur 
sy, !'kupi?jące ogółem 650 ~łuchaczv 
lJtworzenie \i2 kót TPPR - 11) 
również wynik wvpełnionych z;o. 
bowiązań. Wen,· a nie to pocfjęła w1a41ie 

B;:irbara Wakulcnlw. Gdv zebra
ni przestrzegali ią. d: ·ni• po
radzi sobie, ponir\\'ni jest zbyt 
młoda i niedoŚ\Yiadczona, u:-.ly
~zala ~lawa Saniny: 

- .:\ie bój ~ię Rasiu. fa ci bę
dę slużyć. moim Joś\\'iad'czeniem 
i rad:i. Po to fatnieje współza
\vodnich\'o, aby jeden drug-iemu 
pomagał... 

80 uczniów Szkoły Przysposobienia Przemysłowego w Bytomiu 
odH/iedza swe rodzinne n1iasto 

Niemałą sensację wywołało w wien okres praktyki w kopalni, ,. zja?.d do kopalni pozostawił wie
ł„odzi kilka dni ternu pojawienie pozostali wierni rodzinnej ł,odzi Ie nic?.atartych wspomnień, na· 
.się grupy. złożonej z 80 chłopców i przybyli opowiedzieć swym ko· tchnął zapałem do nauki i pracy. 
w mundurkach górniczych. legom o now~·m życiu, w jakie - A uczyć się i dobrze praco

- Górnicy u nas? - pytali się weszli, podzielić się wrażeniami wać - to nas:Aa ambicja - musi· 
naw?.ajem }odzianie. Pewnie to ja ze szkoły i pracy. my pokazać śląskim kolegom, że 

Trudno wymienić wszystko, czego 
cznych. z„łożono ?6 h•ił ZMP 1 c- dokonała w pamu;,tnych Dniach St:.i 
Eiem h::ircer~kich. Przy 14 org:rnin- linowskich młodzież. ZMP·uwska na 
ejach powstały se.keje gospod:rrcz~. szego ·.vojewództwa. Lista jest bar
majace na celu w;półzawodnictwo dzo dług:i. a jeszcze nie \r:szv:stkie 
w propagowaniu akcji hodow'.ane_i organizacje nadesłały meldunki 
i podnoszenie je-j '1\-yników. Przy za' i sprawozdania. Bezsporne jest je
~:ladach pracy po,„;;tały 24 młodzie cinak. że potrafiliśmv godnie uezcil 
;;owe_ produkc~Jne br~ g~dy. W Ży- rotmicę urodzin Wl~lkieg ,,, d 
chlm1e na ,,·zot rriłodz1e>:y komso- 0 0 za. 

I tu rozpoczyna się sążniste wyli
i=zenie. C7terdzieści J{Ćł ~MP-ow

~kich brało udział w naprawie <!róg 
i <lziedzi1iców szkohych oraz fabry-

Gdy na stepie fopnialy jeszcze 
·~"\it>?;i. Barbara często zagl<)<lala 
do Natalii, zasięgając jej rady 
\\' sprawie organizacji pracy w 
ogniwie. Wiele cennych wska -
zówek nzyskala też młoda kol
ch(J źmca od agronom a kołchozo 
w ego. 

kaś zbiorowa w;ycjeczka przyje· .Jestem bardzo zadowolon;\' - choć „włókniarze z urodzenia", po 
mo1skie.i utworzono_ mlodzieżov.'y Nasze wysiłki i o.;!ą~H;cia stano„ 
kluo racjonalizatorów. wią niepośledni wkład do dzieła po 

chała zwiedzić nasze miasto? oświaclczył na wstępie kol. Ba- trafimy dzielnie pracować rów-
A rzekomi wycieczkowicze pew nach, że wybrałem sobie zawód nież w g·órnictWiie. 

nie kroczyli po ulicach Łodzi, nie górniczy. Jest on bardzo cieka· - A trzeba \Vam również wie· 
p)·tali nikogo o drogę, odwiedzali wy. daje dużo zadowolenia, a dziec, że praca w górnictwie wca
kina i teatry, czuli się tu, jak u mnie, jako łodzianina, wręcz po· le nie jest cięższa, niż w innych 

Ko~edzy 7' P~P'v\o". Ni: 27 w Toroa- koju, które tworzy i któremu po· 
f~:~o~•1e W'.Jow1ązall l-:ę ;-'' Dmao::h święca swą my~'. genialn'I Wielki 
Stalmowsktch p1zekroczy.c ~we nor- Priyjaciel i Nauczyciel, .Józef Stalin. 
my o 15 procent. lecz dz1ękt wzoro- F. III. i H. R. 

siebie w domu. rywa masą nowych wrażeń. zawodach. Karta Górnicza, którą /(roni ka zagra n i cz na ·····--······················ 
Pierwsze wyniki 

, W pienv~zym roh1 \\'spółza · 
\'\'odn'idwa ogniwo Barbary \Va
kulenko uz~ sl;alo po 22 centnar~ 
z hektara, t j. l\ !ko o 3 centnary 
mniej. niż u zyska lo og-niwo Na
f alii Sani ny. 

Sprawa się w:vjaśniła dopiero, - W szkole idzie nam bardzo otrz~·maliśmy na Barburkę - do 
gdy owi chłopcy przybyli do Zarzą dobrze - komunikuje kol. Lewan daje z dumą ,.dwumiesięczny" gór 
du 'Vojewódzkiego ZMP. Okaza dowski jeden z przodowników nik. kol. Włod~imierz Walczak za 
ło się bowiem. że tajemniczy goś· nauki - warunki materialne i pewnia uam wielkie przywi]eje 
cie to przecież nasi koledzy, Io- mieszkaniowe mamy świetne. Pro i pomoc Rządu. 
dzianie, którzy dwa miesiące te· gram został .tak ułożony, że przez - Zresztą, zapiszcie się do na· 

,Młodzież labourzystowska w Anglii 
buntuie sią przeciw swoim zdradzieckim przywódcom 

k ł 'l'a konferencji Federacji Studei\tów 
mu wstąt>ili do Górniczej Szkoły trzy dni w tygodniu mamy zaję· szej sz o y, zostańcie, jak my, gór _ czlonków Labour Party w .Ma~!.'hf' 
Pnysposohienia Przemysłowego cia teoretyczne, n trzy dni poświę nikami, a przekonacie się o t;\'m ster _ uchwalono m. in. Rll!'tępujące 
w Bytomiu, a choć zachowywali I cone są robotom praktycznym. sami· agitują na zakol1czenie swej J"·ie rezolucje: 

i 
się już, jak prawdziwe „śląskie O zaj<;ciach praktycznych chłop ~~iz:vty „śląsko-łódzkie pierony". p IERWSZ.\ rezolucja wita JlO· 

t~Q~ „'1 •. ·; • .:···:~~.:·.~ ~:: ::.::b~w~.:: "Z11M1ówpią nwajwiępcej,. ZPi.eerwdsze.~· dn1·u wyborwo··Bw·K. I wh«l::::·:„.:::~·;::.,~:p:Hki 
, KftQN'/ij H kowego są dla naszej organizacji bowiązkiem aktywistów ZMP, pra 

ważnvm wvdarzeniem. Związek cujących w kole czy klubie, jest 
W zwia_zlm z obchodz~ymi roczni- nasz, będąc trzonem aktywu spoi- stosowanie krytyki i samokrytyki, 

cami Puszkina. i Mickiewicza o;·az towego, staje się zarazem odpc- do władz sportowych ujawnii'!nie na tych zebtuniach 
p:rzyl)adającą rocznicą. Juliusza Sl<?- wiedzialn} za ideologiczne oblicz" wstecznych i wrogich ide')Jogicz· 
wackiego a. także celem spopularyzo- ~po,·tu i jeqo rozwój wśród mło· Zcdrtnia le nakladaja poważne o- nie uczestniczyć w pracach kól nie elementów, które hamowalv, 

. dzi.-ży. howiązki na zarządy ZMP dzielnic sportowych. Trzeba clopilnowa'.:, a nieraz i hamują rozwój masowe-
'Wllll\ia twÓ1:'czości rewolucyjne.i po&- Ostatnie Plennm Zarządu Głów- i kóL bv Zar7ądv kół sportowych praco- qo sportu robotniczego. Na tej za 
tów w·spólczesnych, Zarząd Łótlzki nego ZMP postawiło przed całą TI'! \Vsn stkie ogniwa Z'V!P winnv wały w akcji '"YbOrC7.ej planowo sadzie przeprowadzona akcja wv· 
z~fP przy!'ltępuje ,,,. połowie stycznia ~zą organizacją Tadanie jecinocze stawiać na porządku swych obrad i systPmatycznie. Poszczególn,.. bort:za będzie n;k.ojmią pelnej red 
hr. do 7.organizowania konkurstt re- nia młodzieży w walce o pokój i 7ag~dnienia kultury fizycznej i zrz%zeroia, Rady Zakładowe, <1 li.zacji zadań, stojących przed sp:>r 

w pracy dla Polski Ludowej. \Vy· sportll, pobudzać pracę przygoto- przede wszystkim• Wojev.-óclzk i tern. Doświadczenia akcji przed· 
l':;'lator~kiego, do którego może przY'- Jlt>ł;iiar.ie tego rndania obowiązuj<' ,,-awczą kół sportowych do wybo· UrząJ KtJtury Fizyczne1 winien W\'Dorczej wykazują, że zarhodzi 
~tąpić zarówno młodzież zrzeszona, również aktyw Ztv!P, pracujący w row, z wi~kszym zainleresowa- więcej żyć zagadnicni.uni kół .>poi konieczność zaoslrienia czujnośu 

jak i niezorganizowana.. koh eh 1 klubach sportowych. niem i lepiej starać się dopomóc lo\I ych. Ze bi 1'nia w ~ooro:e i kon wobec szkodn!czych zak\lsów w:o 

* • * 
Realizacja tvch zadań jest moż- w pracy kół sportowvch. fe ren: je Halt>~;y qru 'llownie przy- qa klasowego, wobec prób przemy 

liwa na drodze właściwego kiero· Nasze zespoły sportowe, utwo· qotować. canla starych form i starej treści 

lllodtz.ieis PZPB Nr 5 podczas Dm wania pracą klubów sportowych, rrnne przy Dzielnicach ZMP, win • akhc!a to na inspektorów zr7e r:>0litycznej do sportu. 
Stalin<JW1>1dch WYJ>rodukowała ponad odpowiedniego obsadzania włndz ny kontrolować pracę przygoto· ~7f'ń, \Vojewódzkiego Urrędu Kul· Trzeba więc, aby aktyw ZMP i 
plan tkanUJ. wartości i7.417 zlotych l\ eh kol i klubów. Akcja wybor· wawczą kół sportowvcl\ do wybo- tury Fizyc:zi·ej, ORZ!., zespołów rąła organizacja w pełni doceni;i -

cza winna mobilizować i uaklV\\· rów w zakresie przygotowań pro· sportowvch ZMP, obowiązek porno lv ;•naczenie' akcji wyborczej do 
przedwojennych. niać działaczy oraz członków spor p<1gandowych, jak również pro· cy i ko11troli w pelnym 1eg'o slow~ władz sportowych, a wtedy zada -

* e I: tu związkowego, winna pozyskać qramowo-organizacyjnych. Nale.iy 7naczenh. Dctychczasowe pnykła :iia, stojąc2 przed nami, pomyśl-
N'a "·gz~·11tkieh dzielnicach otwarte !.Zerokie rzesze młodzieży ZMP· ~klaniąć młodzież ZMP-owską i dy kół sportowvch dow.1dz.1, że nie wykonamy. 

iostaną. w 'b. m. biblioteki dzielnico· owskiej i niezorqanizowanej. Aby nieLCrganizowaną do najliczniej- nie zawsze i 1;ie v.szedzie koła 
tak się stało, okres kampanii wy· Ezeqo przybywania na walne ze- sportowe uzyskują taką· pomoc. 

11·e. Jedną z nich na dzielnicy Góme.i borczej winien rozwinąć szerok'l brania kół i klubów. Specjalną u- J~dnvm z zasadniczych zadań w 
Pnwej ot~ arto już W uhle,&'ł'Ym ty- propagandę o:isiągnięć i zada11 W}' waqq trzeba zwróci.: tu na kole· akcji wyborczej jest Z(lpewnieni~ 
J'Oiiniu. c.howania fizvczneao oraz soortu. tanki. które winnv bardziej lict· ze stronv aktvwu ZMP-owskiego 

Kostrzewa Stanisław 
Referent 

Kultury Fizycznej i Sportu 
Zarządu Łódzkiego ZMP 

Ludowej i domaga się od na<lu 
brytyj_skiego ' natychmiastowego 
uznania Centralnego Rzadu Chiń
ski~j Repub!iki ~udowe( i nawią
zama, z Chmanu Ludowymi i;.to
sunkow haudlc;wych. Rezolucja ta 
wysuwa również postulat uz11ania 
Chińi;ldej Republiki Ludowej z:i 
••donb Organizacji ~arodów Zje· 
dnoczonych. 
DRt'GA rezolucja potęp!a l!a• 

chowanie się europejskich mo· 
carstw kolonialnych uniemożli
wiałący~_h ]ub utrud~iających Or· 
itamzacJ1 Narodów Zjednoczonych 
zbadanie warunków bytu ludności 
tubylczej w koloniach. 
Przemawiając na konferen~ji «e

kretarz Federacji Studentów Jean 
Jaco~s J~1. !n: oświadcz~·ła, że '5ednym 
z naJWa~meJszych . zadań kolejnych 
Fede_ra~JI _Studento:v będzie przy. 
e:!:ymeme się do takiego wyniku kam 
panii wyborczej, który zapewniłb:v 
Wielkiej Brytanii miłujący pokÓj 
rzą.d, zdolny do wyrwania Wielkiej 
Brytanii z obozu wojennego, kiero
wanego przez imperializm amerykal1 
ski, oraz do nawiązania ożywionych 
stosunków handlowych z ZSRR, Chi
nami Ludowymi i krajami demokra
cji ludowe.i w Europie, co polożyło 
bv kres zależności Anglii od dolara. 

Czytajcie prasę 
młodzieżową . 



GLOS KUTNOWSKI 

Kronika m. Kutna Po 111 Plenuan zarządu Glówneąo z sc 11 1przekroczenie. planu 
Związek Samopomocy Chłopskiej mobilizuje chłopów kontrakłaci trzody cillewnei 

Od 1 stycznia b :. ~półdzielnie 

do Wykonan.13 planu 6 Clo';,O letn1„ego W roln1·c1w·1e f;:~i:rec~~~~~:r;a {r~n~:~~~~~a~~ Tnodę, kt '.ra będzi•.• r!o!'tarczona w 
- pierws~ym 1v::lroc7u ieg1, rolw, l<o;:i 

. ~1~~k~~~~!;,~ ~~-~tj~~~c\~~:1i~~j~ 
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108 

Pow. Kom. M. O. 
Miejski Posterunek MO 
Straż Pożarna 
Zarząd Miasta Kutna 
Starostwo Powiatowe 
Pow. Zakł. Elektryczny 
Prezydium Pow. Rady 
Narodowej 
Pow. Zakł. Ubezp. Wza
jemnych, ul. Narutowi· 
cza Nr 20 

91 - Urząd Zdrowia 
20 - Szpital Po wiatow: 
34 - Ubezp. Społeczna 
7 Walenta, A pt eka 

52 Chacińska, Apteka. 
106 - Apteka „Pod O rtem" 

Uczestnicy III plenarnego po towej na wsi, a przede wszyst
siedzenia Zarządu Głównego kim · znaczna rozbudowa sieci 
ZSCh, które obradowało w świetlic gromadzkich, których 
Warszawie 29 i 30 grudnia ub. obecnie czynnych jes't 4.800. 
r. w wyniku obrad powzięli Mimo tak poważnych osiąg
uchwałę. w której ocenili dzia- męc, w pracy Związku Samo
łalność Związku w 1949 r. i wy pomocy Chłopskiej istnieją jesz 
sunęli zadania na rok bieżący . cze braki i niedociągnięcia. 

Na czoło osiągniqć Związku Dotyczy to przede wszystkim 
po III Kongresie ZSCr. wysuwa pracy powstających grup plan
się znaczna rozbudowa sieci or- tatarów i hodowców, których 
ganizacyjnej ZSCh, wydatne znaczna część nie wykazuje jak 
zwiększenie szeregów Z\viązku. dotychczas należytej aHvwnoś
który liczy · obecnie ok. 1.500 •ci. Również pewna część świe
tys. członków oraz zorganizowa tlic gromadzkich prowadzi ma
nie ok. 74 tysięcy grup planta- ło ożywioną pracę kulturalno
torów i hodowców, zrzeszają· oświatową i rozrywkową. 
cych 1.200 tys. chłopów. Z innych niedociągnięć ZSCh 
Dużą zdobyczą ZSCh w ub. r. w r. ub. "7ymienić należy nie· 

było powołanie przy placów- dostateczną prace: wśród kobiet 
kach spółdzielczości wiejskiej wiejskich, zbyt małą dbałość 

16 tys. komitetów członkow- placówek Zwiazku o rozwój lu
skich i 3 tys. gmi11 ·wch rad dowych zespołów i:;portowych, 
kontroli, które jako organa kon słaby rozwo] współzawodnic-

trolj społecznej stoją na straży twa pracy w rolnictwie i nie~ 

Redakcja i Admi_ni.st.r. „Glorn interesów bezrolnych, mało i dostateczną opiekę nad komit~-
Kutnowskiego" m1esc1 się w średniorolnych chłopów. tarni członkowskimi. 
Kutnie przy ul. Narutowicza 2, I Na podkreślenie zasł.1gują I W związku z tym uczestnicy 
tel. 217. wyniki pracy kulturalno·oświa- plenum zobowiązali się w po-

V\·zi'itej uchwale usunąć w ro
ku bieżącym wszystkie istnie
j r. ce braki i niedociągni~cia. 

Jednocześnie, w związku z nara 
stającymi zadaniami: gospodai·
czymi, kulturalnymi i społecz
no-organizacyjnymi, jakie sta
wia przed ZSCh 6-letni plan 
gQs pod arc;;y, członkowie Zai·zą
d u Głównego ZSCh postanowi
li wzmóc czujność klasową we 
wszys t!dch dziedzinach pracy 
samopomocowej, zwielokrotnić 
pracę wychowawczą oraz ulep
szy~ sty 1 i metody pracy, po
przez zwalczanie biurokratyz
mu i nawiązanie bliższej łącz
ności z masami członkowskimi. 

Głównym zadaniem ZSCh w 
1950 r. będzie mobilizowanie 
c'.·lopów do wykonania 6-letnie 
go planu \'>' rolnictwie. W tym 
celu działacze samopomocowi 
zobowiązali sic; zwiększyć do 
150 tysięcy ilość grup plantato
rGw i hodowców, a liczbę ich 
członków do conajm.niej 2 mi
lionów; cżywić i usprawnić pra 
cq grup poprzez zwiększenie 

ich bezpośredniego udziału w 

Powal. ne zadania, kto' re muszą być r.ealizowane ~~~~l:akt~;:~~o~~~~~któ\~a::~~ 
kształcenia zawodowego i in-

k , 1 • k h struktażu fachov1ego oraz po-
s onc.:i:vwszv na comor ac c:-rJ · I b · · 
mar'zkfch • · przez masowe o Jęcie grup 

n.oświadczenie wykazało już, ie: plcntatorów i h?dowców. zespo-

Wśród licznych zobowiązań, któ Dla ujęcia w odpowiednie ramy 

cyjnych Związku winno być, Komisarz do Akcji „U" przy Mini
!'tet•stwie Rolnict.>,va i RR, tihm kon

jak stwierdza uchwała, przygo- trakt::icji zoc;t&.l wykonanv z naawyż 
towanic gruntu pod rozwój l:a. gdyż już do 15 grudt')ia 1049 r. 
spółdzic:::zości produkcyjnej. nikontraktowano 53 pror. cgóL1·~.i 

iiośd trzody, jaką plannie się zo.kon 
W związku z tym, uczestnicy traktcwać na dosta\\'Y w roku bk

plenum podkreślili konieczność żl!cym. 

bezpośredniego udziału ZSCh Phn kontrnktarji na Ir kwartał 
w pracy uświadamiającej na br. wykonano w całym kraju w 108 

rzecz spółdzielczości produkcyj proc. 
n _j w zakładaniu nowych spół-· · z przodujących · · województw 
dzielni produkcyjnych oraz w woj. gdańskie wykonało plan kon
roztoczeniu troskliwej opieki traktacji na II kwartał· w 123 proc. 

woj. pomorskie w 118 proc„ woj 
nad powstałymi już spółdziel- krakowskie w 116 proc., a \·oj. war 
niami produkcyjnymi. s1awskie ,.,. 111 próc. 

Zacieśnia się współpraca kulturalna 
m iasta z wsią 

Okrę~owa Rada Związków z~ I W tym roku Wydział Kultura! 
wodowych, dążąc do najściślej- no - Oświatowy przy OR Z Z 
szej współpracy kulturalnej z ca współpracę tę pogłębiać. będzie 
łym terenem naszego wojewódz coraz bardziej. Stanic się to moż 
twa. zorganizo\\'ała dwu:lniowe. liwe między innymi ~lzi<;:-ki ścis 
stale odbywające sie szkolenie in !emu po\\'iFaniu ze Związkiem 
strukcyjne, na które przybywałc Praco\\'nikow Rolnych i uzgod
okolo 300 osób z terenu. ceiem nieniu z nim prac i planów akcji 
poinformowania ię i otrzyma - kulturalnej na "·si. 
nia dvrckt\'\v odnośnie pracy W t~·m rol\LJ - jak zariewnia 
świetfic wiejskich. Również w na. OR Z Z - nie będzie · ani 
ubiegłym roku pog!ebila ~i~ · jerinC'j swiet!icy w krenic, do 
w~półpraca świetlic łódzkich ; której nic 1ai\·it;:i ze ~wo im r~ -
wiejskimi dziel\i ~tałym ,,·yjaz- perluarem świdlicowy teatr ro-
dom ze ·polÓ\\' artystycznych botnic.zy_ z. ~o?z„ . . 
przv zakładach pracv, gorąco Do scl:'.le1.;zego po\\'1;izania 
pr7.~· jmowanych prze~ ludność n:iast,a. ze \\ ~l:J przyczyni • i<;. 
wsi oraz rr0winc 1o·na!11ych J'O\V!11ez szeroko p!anowana ak-
111ia:-t i miastecz~k. cja wycieczek kra jozna\\'czych. 

re podejmowali robotnicy : chłopi organizacyjne wysiłków rolników. 
dla uczczenia 70 rocznicy urodz'u zmierzających do zwićkszenia wy
Towarzysza Stalina, jedno powta- dajności w rolnictwie, stworzono 
rzało ię często na odcinku wiPj- grupy producentów, których zada 
skim. Dylo to 7,obowiązanie orga- 11iem jest skoordynowanie pracy 
n:zowania nowych grup plantato- indywidualnie gospodaruj!)cego rol 
rów i hodowców. W8ród lic:znyc:h, nika z planami pa1islwowymi. 
podjętych przez chłopów kutnow- Grupa producentów jednoczqc 
skich postanowief1, aż 32 razy po- w sobie ludzi o jednakowych zam 
wtarzalo się zobowiązanie, <loty- teresowaniach gospodarczych bę
czące utworzenia grup prc.:ucett- dzie decydować o tym, ile kto wi 
tów. , nie11 zasiać rzepaku czy lnu, komu 

często dobrze zapowia~ającc się I łowym wspołzawodn .ctwem 
grupy producentów lub hodowców pracy. 

1 

I 
właśni.e z powod~ ni~do~tateczne-, w pracy kulturalno-oświato- 5 i pół mi liona z oty c 
go zamte:cHowa~111. s1~ ich pra.c~ wej czołowym zadaniem ZSCh 
wład~ z~·ierzc~n~c:h. me_potra~ll~· b dzie rozbudowa sieci świe-1 na zakup nawozów sztu~znych 

Wytyczne planu 6-letniego, któ i ile przydzielić nawozów sztucz-
rcgo reaJizacj~ rozpoczęliśmy obec nych. , ,„ .,,, , , 
nie, mvzględniają '"' szerokiej .mie · Grupa· najlepiej za©.ec~•dnJc. czy 
rze zagadnienia zwięlrszenia ho- ja io:i~p.· IUldaj_e się pod upraw(' 
dowłl i plonów· z hektara. ' ro.Simy przelńyslowej i czy istnie

Kto chce zostać instruktorem 
Przysposobienia Rolniczego 
Powiatowy Zarząd ZSCh w Ra

domsku podaje do wiadomości. że 
Pow. Komenda P. O . . ,Służba Pol
sce" przyjmuje dodatkowo kandy 
datów na gminnych ir..struktorów 

. Przyspob\enia Rolniczego. Od kan· 
dydatów wymagane jest wykształ
cen 'e w zakresie 7 oddz:ałów szko 
ły powszechnej i przeszkolenie rol· 
n'.cze, pdbyta służba wojskov,·a 
oraz pochodzenie robotr,icze ]ub 
chłopskie. 

Podania z odpow:ednimi załącz
nikami należy składać do Pow:ato
wej Komendy P. O. „Słiiżba Pol
sce" w Radomsku ul. Kościuszki 7 
do dnia 15 styczn a 1950 roku. Kan 
dydaci z g' omad pe w.atu radomsz· 
czańsk:ego mogą uzyskać odpow:e 
dr.ie zaśw:adczenia z Zarządów 
Gminr.ych Zw ązku Samopomocy 
Chłopskiej. (b) 

ją w gospodarstwie odpowiednie 
ku temu warunki. 

Ale nie kończą się na tym zada 
nia i kompetencje grup plantato
rów czy hodowców. Grupa prowa
dzi także pracę samokształcenio
wą. KorzystaJąc z pomocy facho
wej instruktorów omawia się i udo 
skonala metody nrodukcji. Grupy 
producentów opracowują. dokładne 
zapotrzebowania na nasiona, nawo 
zy. sadzonlii i narzędzia. 

Rolnicy powiatu kutnowskiego 
doceniając w pełni rolę i znacze
nie grup, zobowiązali się tworzyć 

ich coraz więcej. Zobowiązania Z'> 
stały wykonane. Niemal w każ<:lcj 
gminie - grupy zostaly zawiąza 

ne. 

Samo zorganizowanie grup je1-
rak nie wystarczy. Właśnie tel'?.?., 
kiedy się zawiązały, trzeba C'Zll

wać nad stylem ich pracy. Tymi 
zadaniami zająć się musi Związel;
Samopomccy Chłopskiej, począw
szy od Zarządu Powiatowego. a 

LllHmlduie nn1110.§z e b ·ofqczh i 

Usprawniona pomoc · lekarska 
w Sferadzu 

SIERADZ. - Od dluż•zego ju ~I dziechin w Lodzi czy Pabianicach. 
C7.asu publikowµliśmy na ~a mach Sk:mcen1 rownnie tylu lekarzy spe 
„Glosa Robotniczcga" interpelacji! cjali::tów w jednym punkc;e, Jakim 
naszych cz\'telnik1·1w 1 korespond "l- jest O.irodek Zdrowia przyc~.rni ~ię 
U•w ". sprawie niewla;ciwej działa! niew.itpli\\'ie do sprawniejszego le
ności lckarzv Ubc1.picc1.alni $polecz czeniu pacjentów i. z!ikwidL1je do
nei w Sieradzn. Słown słu.,znej kry tvchczasowe narzekania i bol,1czki 
~.,•ki nie przcszl~' bez echa. ,~. tej clzi~dzinie. · 

Jak nas informuj~ tow Adam„ki A~el.Jy jednak obs)11ga pacjentów 
kierownik punkh.J. kont:-olnego Ub zostałn usprawniona w 100 prc;i~en.
Społccznej w Si0 racizu lekarze Ube7. lach. mu.s!ą d~ te~o przyczyn:c 5:'ę 

. . . . . . . 1 t •cznh tak7.C sami pac1ear1. Przede wszy•;,-
p•cczall!l pocrą" ::.z~ oc.. ~ ·' , ' kim winni oni 7.glaszać się do Jeka-
b. r. p1·:1.y,imują cod.r.i"?nl11e w Osrod rza z książeczką ube7.pieczcniową. 
hl z•lrov:.ia nrz"' ul. \ViqŻi·~nnej w a ci którz~· dotychczas jes·~cze jej 
~ dl. od 8 -ej. dl; 15-ej. w Ośrndku nie P?siad~ją. muszą V: nin ja:, naj
~.o _, . d . dr dr szybc1e.1 się zaopatrzyc, w pr7.~c1-
tym w. tym c~::..c. uiz~ u;ą · · wnym bowiem. \\·ypadku n;e zosta
Kulr7..vm.lu. IvIIlcv:1c:7.. i' ~]~.mer. ~a r.ą prze7. lekarza prtyjęci. 
!:z\·11ski i Kiec ~ko. Na mH' Jscu zna.i
du je się wyk•., a\ilil~owany pe1\:on,•J 
pomocn;czy oraz została wyposażo
na w potrzebne przyr,qdy sala 0p;1 

trunkowu. 
w.~ że.i \\')'mienieni lekarze przyj 

mLiiacv \\.17' ty ube>.pi.3r·tcm~·ch v: O 
środkt1 ZdrO\\··!a leczą w zakr<>sic chi 
1 urgi. ginr!·olnf{ii, pe'!i:1trii, 111t::ra", 
Lhorć.o skjrnycb. Niez;.ile7.nie o~l le 
g·1 Jeknr;re ci w wypadku skomr iiko 
wane.1 clv-.ro1'. · skiETO'\•ywać będą 
n11«iP111ów do so·.?ci~1li:;:1;,w różn"ch 

Kicrow1dctwo ~t>.i Ubezpiecza!ni 
Spolcc7.nej winno po~więc:ic· więcej 

u\\ agi notrzeLom świn La pru.cy i 
przystosowac god7.iny przyjęć do je 
go potr7.eb. Doty.:hczasowy system 
przyjmowania wizV't do godz. 15-t•~i 

je,:\ 0 \.vie ni'~ W~'t'Od.1\', Ż<" odi·ywa 
lurbd ocl \': ar<zta l1i.v pracy. N a !ei.y 
1••i(':: pomy"lec'; o ustalc:niu ą;1Jctzin 
prz.1 .!l;ć i 11· .zo~ ·.:innch wiec7.Lti'O-
" yc·h 'Dr) 

rozwmąc wlasc1we] dz1ałalnosc1. I ~ . · I eh . 
Zadania. do realizacji których po the g_romadzkich 1 udowy . Pow a~ radomszczański otrzymał miasto Koniecpol 100 lys. złotych. 

gm. Dąbrowa Zielona 170 tys. zł„ 
gm. Ktomn:ce 235 tys. zl., gm. Gar 
nek 150 tys. zł., gm. Konary 215 
tys. zl.. gm. Kruszyna 240 tys. zL, 
gm. W elgomłyr..}/ 220 tys. zł., E;m. 

Brudz:ce 295 tys. zł., gm. Dobry· 
szycc 16\, tys: zł„ gm. Dmen:n 220 
tys.· zł„ gm. óosfa\v ce 180 tys. zł, 
m1asto Radom;.ko 1 OO tys. zl., gm. 
Radomsko 220 tys. zł„ gm. Rsdzie· 
chowict; 180 tys. zł., gm. Pajęczno 
275 tys. zł„ gm. Rząśnia 140 tys. 
zł„ gm. Brzeźnica 340 tys. zł.. Zamo
śc:e 230 tys. zł.. gm. Żytno 155 tys. 
zł.. gm. l.VI:aluszyn 185 tys. zł„ gm. 
Masłowice 185 tys. zł., gm. Przerąb 
240 tys. zł„ gm. Gidle 180 tys. zł. i 
gm. Plawno 110 tys. zr. 

"":olane zo.st~ły e-rupy produc~n.- ze.spc:łow sport~wych o~az ozy kreclyt w wysokości pięć i pół 1'.li
tow. zmuszaJą zrzeszonych w rncJl w1eme pracy t)i eh placowek. !'ona złotych na zakup na,vozow 
rolników do aktywnej pracv. któ- W uchwale uczestnicy ple- · sztucznych na wiosenną akcję sie 
rej oczekvje o~ nicJ:t pa~stwo. nuin podkreślili z naciskiem. :ie wną. 

Jasno ~rzeb~ 7-?ac sobie spra-.vę cała praca ZSCh w 1950 r. n- Powiatowa Koinlsja Kredytowa 
z fakti:, ze dzięki prac?' grup pro względnić musi rozwijający się uslalła jt.ż rozd;~;~lnik kredytów 
ducentow uzyskamy większą wy- . · , I . . .· 
dajność w rolnictwie, że wieś p;)l- coraz szerzeJ 1!1c~ społd.z,e .czo nl posz-:zegolne g1:m:.~ nasze_go .P? 
ską v.·vciaO'niemy l': wiekowc"'o Z'I sc1 pr•x!ukeyJneJ. Dązeniem , .... ·atu w następuiąeeJ koleJnosc:. 
cofani~. ·"' ' (sł:w.) poszczególi:iych ogniw organiza Gmina Koniecpol 170 tys. złotych . 

Koła prelegentów krzewi ą wiedzą na wsi 
W' ciągu ostatnich m1es1ęcy 

ubicghgo roku Zwią:::ek Samo
pomocy Chłopskiej zorgani:o
wal w miastach powiatowych i 
w tych gminach, gd:ie istnie:ją 
s:koły rolnic:e, kola prelegen
tów wiejskich, które obecnie ro:: 
wijają ożywioną działalność. 

gadni eń, omawianych pr:e: pre 
legentów. 

Prelekcje wygłas::ają równi~z 
uczestn icy wyciec:ek na Ukrili· 
nę Radziecką, których odczyty 
o ::yciu kolcho:ników rad:1c..:
kich wzbudzaj<! wśród chłopów 
s:czególne zainteresowanie._ 

Praca kół prelegentów c1es::y 
c;j~ wśród ludności wiejskiej <lu 

żą popularnością. \X~ięks:ość. od 
czytów w tym czasie, w ::WJ<}:· 

ku ~ .Mi1:siącem Pogł~bie~li'.1 
Pr:y1aini Polsko - Rad:1eck1e1, 
po~,\·ięcona by]a zagadnieniom 
: ::ycia Zwią::ku Radzieckicg0 . 

\'Vedlug prowi:oryc::nych oh· 
hc.ze11 w październiku ub. r. od
hylo !>i~ pr:eciętnie J?O .26 odc:y 
tć,w w i\.aidym powiecie. 

Kredyty te rozprowadzone zost11 
ną między mało i średniorolnych 
gospodarz=' przy czym wysokość 
pożyczk' wahać s ę będz' e w gra· 
nicach od 5 do 7 tysięcy złotych. 
Oprocentowar.ie wynosi 6 i pół pro 
cznt w skali rocznej. Pożyczka win 
na oyć !>płacona do 1 grudn'a 195Q 

W skład kół prel~gentów 
wchodza m. in. czołowi d:iałac:c 
politycz~i i spolccmi spośród 
aktywu terenowego; ZSCh, par· 
tii polityc:nych, ZMP, zwią:· 
ków zawodowych, nauc::ycielc, 
lekar:e medycyny i weterynarii, 
prawnicy ora: in truktor:y Pa\1· 
shvow~j Administracji Roln~j. 
Prelegenci ci co najmniej ra: w 
miesiącu wyglas:ają w groma· 
dach prelekcje„ odczyty i pog 1-

danki z ::akresu ró::nych dzie
d:in nauki. S:c:ególn y naci::k 
położony jest na tematy pol;
·tyczne, spolec:nc ora::: gospoclar 
c;::c, a przede ws:ystkim na ::,1-

gadnienia z d:icdziny pr:cbudo 
wy ustroju rolnego. 

107 uczniów mrnszka w mternac1e w Końs~·ch ~~~- ~~~;~~y ~~tk~o~~~ahdc~:;~ 

Znaczna c:ęść kól prelegen· 
tów posiada aparaty do wyświc· 
tlania zdjęć t:w. „r:utniki '', któ 
re w :nac:nym stopniu ulatwi,,
ją :ro::urnienic trudniejs::ych :a 

1(0:\ISKIE. - Przy Paiist,Yo 
\\'\'m Gimnaz ium i Liceum l\le
elia111cznv111 ,\. r<o1iskich zna jdu 
je sic we wspólnym gmachu ze 
szkoła internat m~ski. \V inter
nacie tvm mie~zka obecnie 107 
\\'Ycho\\' ankr\w szkoły. co kwali
fil~u je internat ten. jako jeden 
7. naj\\'iększych \\. calym Okr<;>gu 
szknln\'m \\'OjC\\·ócb~h\'a lc'idzkie 
"0. f11fcrnal w Ko1i~kirh sprlnia 
poważną rol<;>, da j<,1c możli\\'ość 
11m1ki mlod7.icży wiejskiej, u
rzęszcza j;1cej do Gimnazjum i 
Lice11111 Mechanicznego. 

\\'ychowankowie szkoły, miesz 
ka i.;c) \\'internacie pro\\'aizą o· 
Ż\'\riona działalność organiza -
cyj11:1. Olbrzymia ich \\'iekszość. 
bo aż 98 [lroccnt jC'!'I członkami 
ZMP. Co tydzie1i odhywa ją się 

Ulica Stara O roea-zostanie przebudowana 
Przed k lku dn:ami podawaliśmy cja. ,,. której uaz· ał wzięli czlon

wiadomość o uchwale Miejskiej kowie prezydium Zarządu Miej
Rady Narodowej w Radomsku do- ~k '. ego oraz wlaśc ciele nierucho· 
tyczącej przebudowania ul. Stara mości polożonych przy ul. Stara 
Droga. W jednym z domów przy Droga. Wlaścic:ele posesji jedno
tej ulicy zatrzymał s ę w roku 1912 myślnie postanowili oddać Zarzą· 
Józef Stalin w czasie swojej po· dowi M ejsk!emu część swych pla
dróży do Krako\\'a. ców na poszerzen· e uLcy Stara Dro 

Dla godnego vczczen'.a 70 rocz- ga oraz pomóc przy budow· e. 
n'cv urodzin Wielkiego Wodza Mimo r.ieodpowiednich warur.
międz;ynarotlowego . prolelariatu.

1 

ków atmosferycznych, r~boty z:e: 
ojcowie naszego miasta postano- mne prowadzone są tutaJ w ca!eJ 
wili przebudować ulicę. ułożyć pe!r,, zwozi się kostkę do pokrycia 
twardą nc.wierzchnię. chodn k i! naw en.chni, tak. że już niedługo 
obsadzić ją ozdobr.ymi drze\vkami., uha Stara Droga nakżyć będzie 
W zw:ązku z tym w lokalu Zarzą-j do najładnic~szvch ulic naszego 
du 1\LE.jskiego odbyła s c; konforen miasta. (b) 

wieczorki ch·skusYjne, poŚ\\·ie - przez Zarząd Gm:ny. Skrypt dluż 
cone samoks.ztalccniu i pogł<;>bia ny wolny jest od op!aty stemplo
niu \\ icdz) ideologicznej. Zc·pól \\.·ej, 0 ile podp:sujc go po:!yczl:o· 
a r1 yslyczny urządza CZ('~lo \\ , ._ odbiorc:a wraz z żoną lu? też z P~11-
slcp\ w kolach wiejskich ZMP. no!etmm sy~em. 1~1b. corką. O 1.e 

., n.temat posiada 4 sypialnie. I zas poręczyciel Jest osobą obcą. t~ 
d11żą :;alę jad'alną. 4 sale do na- wtedy oplat_a_ stemplowa wynos. 
uki, .:,,,·irllici;.-. kuchnię i i zolatkę 100 zł. od sk1yptu. 
dl;:i cho1·\·ch. Do dna 1 marca b.r. nawozy 

Przez ·wprJ\\'adzenic hieżr,1ccj sztuczne sprzedawane będą wylą· 
wo lv \\' lllll\\\·alniach, laziencc cznie dla mało i średniorolr.ych. 
i kLi°l'hni podnioc.;ł) się rnacznie Po tym termin'.e w nawozy szt~rz· 
warunki zcJro\\'otnr \\' i11trrna ne mogą się zaopatry\•;ać wszyscy 
cie. rolnicy bez ogran;czci'i. (b) 

Rozwój życia kulturalno - oświatowego 
w PZGS-ie rawskim 

RA\\' A. MAZ\)\VIECK.A. -1 posiada :-pó!Jziekzy klub sporf'r, 
\V <!rug1e1 polow1e grud~1a . zc~r- wy. \V chwili o hecnej sporto\\' 
ga111zowany zostal zespoi S\\'1et cy o.grani cza i:J <;ię do studiowa
lico~YY '. ~ZGS-u _w Rawie Ma- nia leorct)czn)r.h za~ad sportu 
t.0\\

0 1ccl,1c f. Zcsp~>ł ten zosla ł po \V na ibl i ższ \'111 czasie zostanie 
cl 1.ielony na se kc ię dramatyczn<J. zorg~niLO\\ a·na sckc ja ping-pon 
ch<>rah1;) i orkiestro\\'~J. gowa. · · 

Pomimo tak Lrólkiego okresu 
istnienia tego ze:::połu poszcz;
cić , 1e on rnożP udziałem w la -
kich ii11prczach, jak akademia w 
~ali kina „Gdai'i,k''. poświęcona 
70 rncznicv urodzin Generaii:::si 
musa Staiina oraz urocnsta 
rhoinka Jla rizicci praco\\·nii,ów 
P Z GS -u. Po pier\\'szych suk

Obecnie klub cz\ ni starania o 
uZ\'skan1c 1'0Z\\·o:enia na prze -
pro\\·acizcnic Ć\\'ic zcń gimnas -
tycznych w .:ali gimnastycznci 

. szkoły podsta\\'(l\\'ej. aby móc 
przygotować si~ do występów wio 
sennych. · M. 

cc · ach na!C'ży :::ię spojzic\\'ać, „„„.„„„„„„ •• „„.a„„•<am„ 
że nowy zespc'ił świetlicowy 
PZCiS-11 zdobędz ie ·obie pow -
:;zcchnc uzna1~ip \\· śrc)cl jcQ'o pra 
CO\\'nikó\\'. 

Opróc;: ze-;połu Ś\'.'ietlico\\'C'go 
PZGS w Ra\Yic M<JZO\Yieckicj 

Czyt~~, .21 

i rozpowszec ·nr~· cie 
,,Git@ •9 
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Co pisała prasa łódzka 6 stycznia 1930 r. 

t w :~~t6 ~~~z::I~~:
1

::: z po. l~Eji.J~ 
w„o.du_z_b-ie_gu_d_w_ó_c_h-dn_i_ś_W1_· ą-t-ec_z_n.yc_h_ ~r - gazety łódzkie w ogóle się nie 
nkazały. 

~IKlllll~ 
:ADRIA - dla młodzieży (Stalina 1,1 
„Młodość Tomasza Edisona" -
godz. 14, 16, 18, 20, poranek g. 11 

BAŁTYK (Na1·utowczi. 20) - „Su
mienie" godz. 17, 19, 21, poranek 
godz. 10, 12 

BAJKA (Franciszkańska 31) „Wscno 
dnie zaloty" godz. lG, 18, 20 

GDYNIA (Daszyńskiego 1) - „Pro
gram aktualności krajowych i za
granicznych Nr 2" - godz. J 1, 12, 
13, 16, 17, J8, 19, 20, 21 

HEL dla młodzieży (Legionów 2-4) 
„Bohaterowie pustyni" - óOdz. 14, 
16, 18, 20, poranek godz. 10, 12 

l\IUZA (Pabianicka 173) - „Mi.lezą
ca bzrykada" - godz. 15.SO, 18, 
20.30, poranek godz. 11 

POLONIA (Piotrkowska 67) - „Pu· 
stelnia Parmeńska" J se1·ia - godz. 
15, 17, 19, 21, poranek godz. 12 

PRZEDWIOśNIE (Żeromskiego 75) 
„Pocałunek na stadionie" - godz. 
16, 18, 20, poranek godz. 11 

ROBOTNIK (Kilińskiego 187) „Od-
dział Z-8" - godz. 14, 16, 18, 20 

RO~B. (Rzgo\\'ska 84) - „W<'!ga, 
\'\"ołga"· - godz. 16, 18, 20, pora
nek godz. 9, 11 

REKORD (Rzgowska 2) „Górą 
tlziewczęta" dla młodzieży godz. 14, 
„Niecierpliwość serca"- godz. 16, 
18, 20 

STYLOWY (Kilińskiego 123) „Pan
na bez posagu" godz. 14, 16, 18, 20 

śWIT (Bałucki Rynek 2) - „Bitwa 
o Stalingrad" godz. 14. 16, 18, 20 

TĘCZA (Piotrkowska 108) „Czaro
dziej sadów" - g·odz. 14.30, 16.30, 
18.30, 20.30 

TATRY (Sienkiewicza 40) - „śpie
wak nieznany" - godz. 16, 18, 20. 
poranek godz. 9.30, 11.30 

WISŁA (Daszyńskiego 1) - „Czaro· 
dziej sadów" godz. 17, 19, 21 
poranek godz. 9, 11 

PAs;-;fWO'\\'Y TEATH 
im. STEF AN A JARACZA 

(ul. Jaracza 27) 
Dziś o godzinie 19.15 sztuka An<i

tola Surowa pt. „Zielona ulica". 
W sobotę 7 stycznia o godz. 19.15 

- „Zielona ulica". 

l'AŃSTWOWY TEATR NOWY 
(Da~zyńskiego 3t, tel. 123-02) 

O godz. 19.ló „Brygada szlifierza 
Kąrhana". 

Zniżki dla studentów i czlonków 
Związków Zawodowych ważne. 

PAŃSTWOWY 
TEATH POWSZECHNY 

(ul. 11 Listopada 21, tel. 150-36) 
Codziennie o godzinie 19.15 „Roz

bitki" - komedia w 4 aktach Józefa 
Blizińskiego, z udziałem A. Dymszy, 
P. Relewicz-Ziembińskiej, W. Walte
ra, W. Ziembińskiego i innych. 

Kasa czynna od 10 do 13 i od 16. 

TEATR „OSA" 
(Traugutta l, tel. 272-70) 

O godz. hl.30 - „Romans z -71:;,.. 
dewilu" z udziałem T.Wesołowskicgo. 

T!2;ATR IHYMEDH l\flJZYCZ~EJ 
„LUTNIA" 

(ul. Piolrkow~ka 243) 

Ostatnie dni! Codziennie o godz. 
19.15 „Ptasznik z Tyrolu" - opeTet
ka w 3 aktach M. Helrła i Westa. 
Udział bir:·zc C"aly zcsp61 artystycz 

ny - Chór - Balet - Orkiestra. 
Bilety wcześniej do nabycia w ka

sie teatru o<l godz. l O do 13 i cd 17. 
W niedzielę i i'więta kasa teatru 

czrnna od godz. 11-ej. 

TEATR LALEK „ARLEKl:'\'' 
(Piotrkowska 152, tel. 258-99) 

„Wesoła m:iskarada" - . dnia 13 
stycznia o godz. 15, 7 stycznia o go: 
<lzinie 17 .15, 8 8tycznia o godz. :5 1 

17.15. OSTATNIE TUZY D~I!!! 
Kasa czynna od godz. 10. 

WŁóKNIARZ (Próchnika 16) - „Ali 
Baba i 40 rozbójników" - godz. PA.~STWOWY 
12.30, 14.30, lli.30, 18.30, 20.30 TEATR ŻYDOWSKI 

WOLNOŚĆ (::\'apiórkowskiego 16) - (ul. St. Jaracza 2, tel. 217 -49) 
„Pustelnia Parmeńska" I seria - Piątek, dnia 6 styc.znia, premiera 
godz. 16, 18, 20, poranek g, O, 11 „Wielkie zmaganie" Ofontserr.at! E -

ZACH:Ę)TA (Zgierska 26) - „Boga- manuela Roblesa, w przekładzie 1 re
ty plon"- godz. 16, 18, 20, pora- żyserii Jakuba Rotbauma. Początek 
nek godz . .11 I o godz. 19.30. 

.••...•••.••••..•.•••••••••.•.••.••••••••.•..••..•..•.•••••••••••.•. „ ••.. 
Co usłyszymy przez radio? 

PL~TEK 6 STYCZNIA 1950 pianowe kompozytor6w rosyjskich i 

TRZE•CH KRóLI radzieckich. 15.15 Reportaż z „Cho· 
inki" TPD. 16.00 Dziennik popołudnia 

6.50 Początek audycji. 7.00 Audy- wy. 16.20 „~Iclodie świata". 16.50 
cja dla wsi. 7.15 Muzyka popularna. Po<>adanka aktualna - historyczna. 
8.00 Dziennik poranny. 8.20 i\luzyka. 17.00 Koncert dla przodowników świa 
popularna. 8.55 Audycja Spał. Kom. ta pracy. 17.40 Audycja Pow:;zechnej 
Radiof.. Kraju. 9.00 l\luzyka organa- Organizacji „Służba Polsce". 18.00 
wa. 10.00 Sknynka ogólna. 10.15 (Ł) Przyjaciele"- sztuka A. Uspieńskie 
Chwila muzyki. 10.20 „Niedziela na go. i9.00 Robert Schumann - „:\li
wsi". 11.00 Felieton. 11.10 (Ł) Omó- ło~ć poety". 19.30 Andycja wymien
"·ienie programu lokalnego na dziś. na. 20.00 Dziennik wieczorny. 20.40 
11.12 (Ł) Fragment ksi~żki .J. Boka (ł,) „Wiersze poetów murzyl1skich". 
pt. ,,Na Uralu". 11.22 CL) Mn- 20.50 (Ł) Interludium z. płyt. 21.00 
zyka. dla wszystkich. 11.!)7 Sygnał Muzy1u1. 22.05 (L) Interludium 7. płyc 
c:zasu. 12.04 Dziennik polndniowy. 22.13 (Ł) Omówienie programu lok. 
12.15 Koncert rozrywkowy. 13.00 Po- na jutr~ .. 22.15 Koncert rozr~:vlrnwy. 
gadanka. 13.15 Szopka kr~kowska. Transm1s.ia ·z Budapesztu. - ł.00 O
l 4.00 „U naszych t\\'Órców". 14.10 I statnie wiadomości. 2~.lO Progi;am 
Koncert Polskiej Kapeli Lu-iowej. · 1 na jutro. ~:u5 !l~uzyk:1 powazna. 
14.40 „::\fnkh" - opowietić poetyckOl 24.00, (l,) .Koncert .~y.czen. 0.10 (L,I 
J. Słowackiego. 15.00 Utwory forte- Zakonczeme audycJ1 1 Hymn. 
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ZE SPORTIJ 

W siatkówce też obowiązują przepisy I I • 

O tym wiedzieć nie tylko 
zawodnicy 

• • pow1nn1 
poczqtkujqcy 

sędziowie, ale 
i publiczność 

, . . 
rown1ez 
• 

Z• jest okresem, w którym za.interesowania sympatyków sportu z 
I ID a piłki nożnej czy lekkiej atletyki przenoszą. się na inne gałęzie. 

W okresie zimowym dużą. popularnością cieszy się ko':!zyk6wka. Roz 

Przed każdą. zagrywką. gracz~ po· 1 rozpoczyna drużyna, która ziie zagry. 
winni się znajdować w pasach im wy wała jako pierwsza w partii poprzed· 
znaczonych. Każdy gracz ataku m- pra nie.i. 
wo do cofnięcia się poza linię ·ataku. Jeżeli dwóch graczy przeciwnych 
przy tym jednak zawsze musi się znaj drużyn uderza piłkę równocześnie po 
dawać przed graczem obrony swojego nad siatką., ten z nich uważany j&11t 
pasa. Natycb:iniast jednak po wykona. za dotykają.cego ją. jako ostatni, u 
niu zagrywki każdy gracz może zu)eł którego piłka przejdzie na przeciwnł 
nie dowolnie zmieniać miejsce na ca- stronę boiska. 

grywki ligowe do sali „Ogniska" ściągają komplet.Y widzów, nmiejszym 
natomiast zaintersowaniem cieszy się 'piłka siatkowa. Przyczyną teg'> 
jest to, że wielu z nas zarówno z widzów jak i niestety, nawet z po
czątkują.cych graczy nie zupetn1G orien~uje się w przepisach tej gry, a 
więc nie zupełnie ją: rozumie. 

Przykład tego mieliśmy nie tak dawno - podczas pierwszego 
dnia turnieju naszych kół sportowych, jaki zorganizowalit ORKF w 
Lodzi. 

Przepisy gry w siatkówkę prz echOdziły różne przeobrażenia. Ostat. 
nich zmian dokonano na KongreRie l'. I, V. B. we wrześniu 1949 r. 
Ponieważ wielu z sympatyków gier sportowych zapewne jeszcze się z ni 
nii nie zupełnie zapoznała, postaramy sit je przypomnieć. Są-Ozimy, że 
zapoznanie się z nowymi przepisami gry w siatkówkę spopularyzuje ją 

jeszcze bardziej w naszych kołach sportowYCh i podniesie jednocześnie 
jej poziom. 

łym y1acu, za ~Y~ątkiem dwóch wy- Po clotknięciu jednoczesnym piłki 
padkow: zest~wiama oraz ataku przez przez dwóch graczy przeciwnych dru· 
obronę przy siatce. żyn, zespół - na stront którego pada 

Sędz.ia pomocniczy zajmuje stano;;-t piłka ma znowu prawo do trzech ucie 
sko po przeciwnej stronie do sędziego rzeń. Jeżeli piłkit jest jednocześnie 
głównego. Wydaje decyzję w spra- przetrzymana, uważane to jest za błą,d 
wach przekraczania linii środkowej podwójny (powtórzenie zagrywki), 
pod siatką, oraz linii ataku. p:.-zestrze- * * * 
ga. przerw i cza.su ich trwania. Kon- Takie przepisy obowif.ZUjł dzi.sia.J 
trolttje trenerów i zapasowych przy w siatkówce. Muszą pamiftać o tyI)1 i 

N kongresie F, I. v. B. we wrze- Jeżeli jedna z drużyn zostaje zde- przeprowadzaniu zmian graczy, pi!nu- sędz.iowie i z.awodnicy, no i dobrze a śniu 1949 r. dokonane zostały kompletowana. na skutek wypadku je błędów w grze przy siatce w ,hj było by, aby te przepisy poznała i.„ 
następujące zmiany w przepL':!ach pit (kontuzji zawodnika), nonualne zmia- dolnej cz,ści, zwraca uwagę sędziemu publiczność. 
ki siatkowej. Przede wszystkim wpro. ny nie są. możliwe, dopuszczalne jest głównemu na niesportowe zachowanie ---------------
wadzony jest obecnie obowią.zek pod· wejście zapasowego na miejsce kontlL się graczy, dopomaga mu na jego ży- Jubileuszowv turniej 
pisywania. się na protokóle przed spot zjowanego bell wzglfdn na miejsce, czenie we wszystkich innych spra_ :r 
kaniem - trenera. każdej drużyny, które zajmował poprzednio. Jeżeli clru wach. P. Z. B. 
upoważnionego clo dawania wskazówek żyna zostaje zdekompletowana na sku Piłka jest „martwa" po zdobyciu 
swojemu zespołowi oraz dokonywania tek usunięcia. jednego z graczy przez, punktu, zmianie zagrywki. lub każdej 
zmian w składZie tej drużyny. Wobec ~ę~ziego, a zmiany normalne zostały 

1 

innej decyzji, wstrzyn~ującej c~wilo,wo 
zwiększenia. wymaga~ej wysokośc~ sa. l J~tz WYk?r~ystan~. przegrywa. ona par- g~ę. Grę prz~~ywa gwizdek ktorego.-?l 
li nit rozgrywki oficJalne - n11n1mal· t1ę wynikiem 0 .15, w.ek z sędz1ow. Kazdą uową partię 

WAR.SZA WA {obsł . wł.}. - Zarząd 
PZB zaproponował termin rozegrama 
międzynarodowego jubileuszowego 
turniej'..! bokserskiego, z okazji 30-le· 
cia PZB, w dniach 14 - tB maja br. 

ne wymiary sal wynoszą: powierzch
nia. wolna. od wszelkich przeszkód 
llx22 mtr., wysokość 7 mtr. 

'z każdej strony boiskit są przepro 
wadzone linie o długości 9 mtr„ sze· 
rokości 5 cm - równolegle do linii 
środkowej i w odległości 3 mtr. od 
niej. Kreay o długośei 15 cm„ a sze. 
rokości 5 cm. dziela, każda z tych li· 

Po meczu Poznań ,..... Lódź na ringu, 
Poznań ~ l,odzią stoczą w alkę w basenie 

nii na trzy równe odcinki.· 
Zapasowy zawodnik może wejść na 

miejsce grającego na żądanie kapita-

1 
na drużyny lub trenera jedynie wów
czas, gdy piłka jest ma.rtwa. Czas 
przeznaczony na znńanę gracza wyno
si 1 minutę. W wypadku nie wykona
nia zmiany w tym czasie, drużyna zo 
staje obciążona przerwą- dla odpoczyn 
ku. ·w razie, gdy drużyna nie ma, wię 
cej prawa do żą.dania przerwy, zezwa 
la się na jej przedłużenie, aż do wy· 
konania zmiany gracza, dntżyna jed· 
nak karana jest przy tym utratą. punk 
tu lub zagrywki. tak samo jak w wy 
padku odmowy zmiany gracza w cza.. 
sie jedne3 ń1tn11ty. Zawodnicy opu~zcza 

.Jak j11ż J)odawaliśmy W poprze dnim numet'7.e na.Sz('gO pisma W nie 
1l.zielę 8 stye-u1ia na pływalni łódz kiego .,Ognitika" o godz. 17, zostaną 
rozegrane międzyokręgowe zawody Poznań - łhllż. Zawody niniejsze 
zo&taną rozegrane o puchar Polskie go Związku l'lywackiego. 

Powojenny bilain,s zawodów z Naszym o.:do.niem w meczu nad-
Poznaniem jest dla Lodzi ujemny - chodzącym lod?:ian:!' mecz wygrają 
na dwa rozegrane mecze oba zakoń- i zdaje się. że dość wysoko. Zainte
czyły się n aszą porażką. Ostatnie resowa:ni twierdzą. że w bardzo 
zawodv między Pcznaniem i Łodzią rzadkich wypadkach goście będą na 
rozegrane były w Lodzi w styczniu p:erwszym miejscu. 
ub. roku. Od tego ezasu poziom Najsilniejsze punkty lod1.'.an to 
pł~·wactwa w Lodzi znacznie się Boniecki na 100 m . .st,·I. dowo1. i 
podniósł i w 1.vielu konkurencjach 100 m. styl. grzbietowj;m. Jera na 
łodzianie legitymuia się rekordami 400 m. styl. dowoln~'m. Nikudem;ki 
Pob '.<i, bądź też najlepszymi wyni- i Dobrowolski na 200 rn. styl. k:a
kami powojennymi w Polsce. sycznym, Pronicwicrzó\vna na 200 

Akademicy kontra uczniowie 
jący' lub wchodzący na boisko mn•zą Dążąc do zacieśniel1ia towarzy
mieć na to zezwoleni~ sęd~i~go. ~~pa. skich ~to.sunków na płaszczyźnie 
sowy za.wodnik musi _zaJąc mieJSCe sportowej między młodzieżą szkół 
gracza, którego zastępu3e. Gracz z:i. .. '-''Yższych a młodzieżą szkół śred
stąpiOlly może wejść ponownie do gry 

1

1 nich, Zarz.ad Srodowiskowv A. Z. S. 
w tej samej partii tylko jeden raz i wystąpił z· inicjatywą wyPróbowa
jedynie na miejsce gracza, przez któ. nia s:1 obu reprezentacji ·w piłkę 

Zapowiedziany mecz przedstawiać 
~ię będzie bardzo i:nter~u.iąco zwa-
7,~·ws'Zy. że drużyna męska łódzk:e
go AZS jest m.istrnem okręgu w 
siatkówkę. zaś drużyna IvlKS jest 
mistre.em Polski szkół śred11!ch. 

Spotkanie to zgromadzi napewno 
wielu widzów którzy zechcą zoba
c.-zyć zmagania !'tarszych kolegów 
z młodszymi. 

rego był zastąpiony_ Kacżdy gracz u- siatkową. 

sunięty przez sędziego może być zastą Sportowcy s7.kół wyi.szych i 'red
piony przez zapasowego lecz nie wol- nich popr7.ez szlachetną walkq pra
no mu tego uczynić w tej S3ll1ej par· gną zbliżyć i nawiązać stalą przy
tii. jacieb;ką wspóŁpracę wszystkich 

Zwycięstwo 
Ferencvaros 

akademików i ich przyszłych kole
gó\v. 

Spotkanie reprezentacji obu ze
społów t . j. AZS i NIKS przew:ctz:a
ne j~st na dzień 8 stycznia br. godz. 

BUDAPESZT (obsł. wł.) - W 18 w sali .. Ogn~ska". 
przedostatnim meczu piłki nożnej o Główną częścią te.i .imprezy bę-
mistrzos.two Węgier Ferencvaros 
pokonał Lokomotiv (Szombathely) 
7:2 (5:1). Zwycięstwem tym Ferenc
varos umocnił swą trzecią lokatę w 
tabeli mistrzowskiej, zdobywając w 
15 spotkaniach 20 pkt. 

Jak wiadomo, pierwsze miejsce w 
rozgrywkach zajął Kiespest - 24 
pkt„ przed !IITK, które znalazło się 

na drugim miejscu z 22 pkt. 

dzie mecz drużyn męskich w siat
kówkę a w przedmeczu zm:crzą się 
drużyny żeńskie. 

Boks w Aleksandrowie 
Dzisiaj w Aleksandrowie o godz. 

18-ej odbędzie się mecz bokserski 
o drużynowe mistrzostwo kl. A okrę 
gu łódzkiego pomiędzy Włókniarzem 
(Aleksandrów), a ŁKS Włókniarzem 
I B z Łodzi. 

Dzisiejsze imprezy 
sportowe 

Kalendarz"k imprez sportowych n,; 
dzień dzisiejszy, to jest 6 stycznia 
1850 r. przedstawia się następjąco: 

ZA WODY BOKSERSKIE: w ha ii 
zr1eszf>nia sportowego „\\.łókniarz" 

o godz. 11 · odbędzie się spotkanie o 
drużyncwe mistrzostwo kl. B Okręgu 
Łódzkiego pomiędzy „Legią" z Lodzi 
i „Włókniarzem" z Pabianic. 
PIŁKA RĘCZNA: w dalszym ciągu 

turnieju kół sportowych przy zakła
dach pracy odbędą się spotkania siat 
kówki m~skie1 i kobiecej. 

Rozgrywki odbywać się bqdą w 
9cdz. od 9 do 13 w 3 salach: „Spójni", 
„Związkowca-Zrywu" i „Ogniska". 

m. st. k las. Kowalska i Sobcz.aków
na na 100 i 400 m. styl. dowo.:nytn 
oraz sztafety zarówno TI)~ki€ jak i 
żeńskie. 

Aczkolwiek łodzianie są · fawory
tami to nie na·leży lekceważyć go
ści, którzy mają r~prezentacjf w~·
równana. a sekcja żeń~ka po~nan
sk:ej „Spój n i" legitymuje >tlę ?-1·u
żvnow,•m mistrzostwem Polski na 
rok 1949. w barn·ach .Po,znania uj
rzymy takich rzawo~kó\V· . , j~~ 
Toedling. Zalisz, Rucha.i, L1pm&RI, 
Owczarczak, żurkówna. M::tl:cka, 
Miklasówna, Bogucka i in. 

Przeds1prz.edaż bilet<iw odbY'\'.& 
się w sekretar-iade łódzkiego „Ogni. 
sktt" Lódź, ul. Moniuszki ~a. 
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Dom Pambertonów stal w ogromnym ogrodzie za zielonym 
ogrodzeniem. Według anglo·hinduskiego. zwyczaju na .s~o~kan'e 
<1ościa wyległa cała domowa służba. Missis Pamberton i JeJ s~n, 
Freddie, oczekiwali przy drzwiach. Freddie ubra?y był w me· 
b:eską kurtkę z białym atłasowym k?łnierz.em. mis:Sis Pambert~n 
·miała na sobie biała muślinową sukni ę z nisko umieszczoną talią 
i wspaniałymi bufa1ni, jakich w Anglii nie noszono już od pięciu 
lat. · 

Niski dom otaczała weranda, która bvla osłonięta trŻcinowy
mT zasłonami, przybranymi koralami. Wszystko kołysało się 
i dźwięczało lekko na wietrze. 

- Dziś jest dobrze, bo nie gorąco, wiatr od morza - powie· 
dzlala missis Pamberton. 

Zaprowadziła J enny do domu, aby ta obejrzała wewnętrzne 
IPOmieszczenia'. W nawpół ciemnych pokojach było chłodno, na 
czysto zamiecionych gl inianych podłog;:ich leżały różnokolorowe 
chodniki - jak je tu nazywano - maty. Maleńka Betsy, najmłod
sza córka missis Pamberton. leżała w swoim pokoju, w wiszącej 
kołysce, osłoniętej białą muślinową siatką. 

- Moskity umęczyły Bet.sy - powiedziała missis Pamberton. 

Przy drzwiach siedział na macie zgarbiony, ze skrzyżowanymi 
ł'.ogami - piastun - niemłody Hindus z kolczykiem w. u chu. W ~ą· 
ciku drzemała na rpodłodze młoda mamka. Przy same] kol~sce. s1.e· 
działa w kucki trzecia slużąca, która poruszała sznur wielkiego 
wachlarza. umieszczonego na drewnianej ramie pod sufitem. 

:Mala Betsy zaczęła płakać i missis Parriberton przy:n1n».ła 

nr z w i. 

Na obiad podano ryby, sałatę, banany, rnię~o duszone i słodki Benglaska armia tubylcza powstaje jak jeden mąż. Chłopi łącz~ 
ryż. Młoda pokojówka w białym koronkowym fartuszku i .w koron· s1i:: z powstańcami. Górny J?engal i And są w ogniu. Straconą pozyc-
kcwym czepku na gładkich, czarnych włosach - przynosiła patra- ją jest również dawna stolica. Powstańcy ogłosili szacha Delhi gło· 
wy. Jenny w żaden sposób nie mogła zjeść wszystkiego, co jej na· wą nowego rządu. 

kładano na talerz. . . , • , • . . Co przedsięwziąć? 
~ Przedtem miehsmy n~~obrą pokOJOW~ę -:- ~skarzal ~ię przełożonego, generała 

General Hersey wysyła depeszę do swego 
Ansona w Simli, ale nie otrzymuje ·od po· 

. Freddie - porwała w kawałki 1 zakopała do z1em1 mOJą wspama- wiedzi. 

łą lalkę. P:.ezen~ od. "".uja Johna. ; . . . , C1 Gdzie się podział generał Anson? Czyżby tak długo ' P.olował na 
-. MoJ Boze. JUZ przeszło ID:·e~iąc nie ma llstow od naszeoo tygrysy? A może depesze nie dochodzą do niego? Generał - guber• 

Johna - westchnąwszy, rzekła missis Pamberto.n. . . . nator - Indii, lord Canning, wysyła telegramy drogą okrężną -
Mister Pambertona nie było w domu, w. plln~J spra~:1e poJe· o~ generała Bernarda w Amballe i prosi, aby przekazać je Ansono-

chał do portu. Missis Pamberton była roztargmona l w czasie całego w1. Bernard milczy również. 

obiadu .prawie nic nie mówiła. W takiej chwili głównodowodzący armią bengalską - naj· 
Po obiedzie Freddie zaprowadził Jenny do ogrodu. wyższy zwierzchnik trzech armii Indii - zginął niewiadomo gdzie. 

- Mama jest bardzo przygnębio~a-:-- powiedział.~ ~artwi się .Powstan ~e ogarnia coraz to nowe prowincje. Rozruchy zdarza. 
o wujaszka Johna, bo on pojechał bić się z b_un.towmkam1. . ją się w Dżansie, w Satarze i w Hajderabadzie. W Ra.dżputaU:.e 

Porucznik John ~omson, młodszy brat m1ss1s Parnberton •. zaraz jest niepewnie, w Pendżabie - wrzenie. Tylko Madras i Bombaj 
po wybuchu powstania został odkomenderowany w głąb kraJU, do trzymają się dotychczas mocno. Ale nikt nie wie, co może przynieść 
.Ar;dy. . dzi eń następny. 

W ogrodzie było. ci~ho_, za to na. obs.zernym d.ziedzi~cu sł~żąc~ - O Boż~! A Kalkuta? - powiedziała missis Pamberton, wy-
bez przerwy krzątalt się 1 pokrzyki w all. Wszędzie kwitły. białe 1 słucha wszy relacji Bedforda - Czy i nam grozi to samo? 
różowe magnolie. na tarasie. pod oknami i na progu kuchni. Z po- · . . ". 1 

• • • • 
śród nawpół nacrich Hindusów - służących ra.żaco wyróżniał - UspokoJ stę, moja droga . EuropeJSkte WOJSka !dą na pomoc 

· ł · k k"'· b ł k 1 · k' · · d bł do Kalkuty. 
się zo nierz sz oc 1, u rany w pe ny awa eryJs i mun ur - ~-

kitną kurtkę z miedzianymi guzami, wysoką czapkę z ciemnymi 
piórami i krótką szkocką spódniczl\ ę nad wysokimi, ułańskimi bu
tami. Od czasu wybuchu powstania był przydzielony dla ochrony 
domu missis Pamberton. 

Wieczorem przyjechał ze sztabu Bedford i przywiózł nowiny. 
„Dowódcy armii nie ma - powiedziano mu w sztabie - gdyż jesz
cze w marcu pojechał do Simli polować na tygrysy". Zastępca do
wódcy, generał Hersey, zatracił się w chaosie wydarzci1. Komunika· 
ej<: z Gó„nym Bengalem była przerwana. Dyliżanse pocztowe nie kur· 
sują. Kilka mil za Ałłachabacem przewrócono slupy telegraficzne 
i Przecieto przewody - brak v·i ' C połaczenia. 

* *' * 
W sztabie oczekiwano z niecierpliwością przybycia „Ollwii" 

z brytyjskimi żołnierzami i armatami. . Oświadczono Bedfordowi, że 
k<>żdego dnia .może spodziewać się rozkazu wyruszenia w głąb kra
ju. Ale naraz1e kapitan n:c o tym J enny nie mówił. 

Na noc przydzielono Jenny duży, na wpół ciemny pokój, z ok· 
nem na werandę. Jenny spała mocno. a rano opowiedziano jej, że 
w nocy podszedł pod jej okno szakal i kucharz odgonił go rzuciw· 
szy sandałem w okno. Nikogo to w domu nie zdziwiło, szakale bo
wiem błądziły tu ciągle nocami wokół domów i wyły jak psy. 

lD. c. n.}· 


